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JAN KLAUDIUSZ STEFAN UERCHERE
Jeneralny Dyrektor Gwarectwa „Hrabia Renard”po krótkich, lecz ciężkich cierpieniach, zmarł dnia 12 listopada 1928 roku.

' i, ł • :

W Zmarłym straciliśmy niezapomnianego i niestrudzonego Kierownika i współ
towarzysza pracy.

Cześć Jego pamięci.

DYREKCJA
Gwarectwa „Hrabia Renard“ ‘ .‘1

0 dniu eksportacji zwłok nastąpią oddzielne zawiadomienia.
s

Podniecony nastrój w Sejmie.
Lewica wygłasza gwałtowne przemówienia opozycyjne.

Warszawa, 15.11 (Teł. wł.) Dzień ( 
wczorajszy w Sejmie przeszedł pod { 
znakiem silnego podniecenia. Alera j 
Marek I— Sławek nic skończyła się. ’ 
W sobotę socjaliści powzięli rezolu
cję, w której uważają, że działalność 
marsz. Piłsudskiego nie może być wy 
jętą z pod krytycznej oceny opin.ji 
publicznej. Co się tyczy wystąpienia 
pułk. Sławka tó. rezolucja mówi, że p. 
Sławek wyistąpieiniieun swym „posta
wił się poza nawias przeciwników 
godnych szacunku“.

. W odjpowiiedzi na rezolucję socjali
stów, klub B. B. powiziął w dniu dzi
siejszym rezolucję, w której o-świad- ; 
cza, że solidaryzuje się z wystąpię- < 
niem pułk, Sławka i że ktokolwiek 
napadać będzie na marsz. Piłsudskie 
go, ten spotka się ze strony klubu 
z należytą odprawą, W dalszym cią
gu klub B. B. piętnuje postępowanie • 
poisł. Manka jako nieparlamentarne. 5

W południe bawił w Sejmie pre- ! 
mjeir Bartel, który omawiał z mar
szałkiem dalsze prace Sejmu.

Warszawa, 15.11 Na dizisiejszem 29-ettn 
posiedzeniu Sejmu Izba przystąpiła clo 
lalszej rozprawy nad preliminarzem bu 
dżetowym.

Poseł Woźnicki (Wyzwolenie) zabiera 
jac głos mówi, że czyni to w zakłopota
niu, gdyż w duszach grają jeszcze echa 
świątecznego nastroju rocznicy niepodle 
głości a w przemówieniu swem musi na
strój ten co do przyszłości zakwesltjono 
wać. Dalej wywodzi, że przyczyną roz
goryczenia mas ludowych jest to, że, z 

przewrotem majowym i osobą Marszal
ka Piłsudskiego demokracja wiązała du
że nadzieje, które zawiodły. Mówca na 
sitępnie poddaje krytyce stosunek Rządu 
do parlamentu i samorządu, nazywając 
go nienormalnym i dodając, że słroninic- 
two Wyzwolenie nie solidaryzuje się z 
wywiadem Marszałka Piłsudskiego, u- 
d zielonym przed zamknięciem poprze
dniej sesji. Poruszając sprawę stosunku 
Rządu do ustaw przez Izbę uchwalonych 
mówca zwraca się do Rządu z zapyta
niem, czy słuszny jest zarzut, że nie wy 
konuje budżetu\zgodnie z uchwałami 
ciał ustawodawczych.

Poseł Kuśnierz (Cli. D.) uznaje, że 
przedstawiony budżet jest realny, należy 
go jednak oceniać w zestawieniu z dwo
rna ujemnymi objawami, mianowicie z 
deficytem bilansu handlowego i ciasnotą 
gotówkową.

Poseł Dębski (Piast) omawia bud
żet merytorycznie 1 zapowiada mstó- 
suinikowamiie się rzeczowe.

Pos. Dąbski (Str. chłopskie) wyigło-

Straszliwe spustoszenia Etny
700 domów zniszczonych, 5000 osób bez dachu*

Rzym, 15.11. Dzisiaj zebrał się g-albi- | pozostało bez dachu nad głową.
net celem powzięcia uchwal w sprawie g Rząd postanowił przeznaczyć więikbze 
przyjścia z pomocą ludności pos-zkodorwa I sumy na odbudowę zniszczonych tere- 
liej wskutek wybuchu Etny. i nów, natychmiast zaś wypłacie mil jon li-

Według dotychczasowych danych ule | rów nieszczęśliwej ludności, która zmo
gło zniszczeniu 700 domów i 5.000 osób ] ssona była opuścić swe siedziby.

isiił gwałtowne przemówienie opozy
cyjne. Zaprotestował przeciwko pię
tnowaniu członków ipairlaimeintu jako 
,, mi enzą dniice'', próbom ok tro jow a,ni a 
Konstytucji i zapowiadainiiom zama
chu stanu. Stronnictwo chłopskie nie 
zgadza się na zmianę Konstytucji, a 
domaga się zniesienie Senatu i roz
działu kościoła od państwa.,..

‘ Poseł Griinbauni (żyd.) użalał się, 
i że żydzi wypierani są z placówek 
: ekonomicznych.
: Prowokacyjnie przemawia! pos. Ba-
i czyński (ukrainiec), który napadał na po
licję we Lwowie. Odpowiedział mu z 
miejsca min. Składkowiski:

— Policja jest istotnie winną, ale dla
tego, że postępowała zbyt pobłażliwie.

W dyskusji nad n-aigłemi 'wniioElkami w 
sprawie wypadków lwowskich pierwszy 
zabrał glos pos. LoewTeinherc. Następnie 
wygłosił świetne przemówienie poseł 
Stroński (oklaskiwane nawot na ławach 
B. B.), uzasadniając nagły wniosek klu

bu narodowego, domagający się uiha-ra- 

nią winnych i rozwiązania org? nizacyj 
ukraińskich w Małopolsce.

)\ głosowaniu przyjęto nagłość' wnio
sku klubu B. B. (wzywający Rząd do 
p r z eproiw adze n i a śl ed zti w a). Prze orwko 
wnioskowi glosowały mniejszości i komu 
niś-oi. Za wnioskiem klubu naiiodówego, 
glosowały: Klub naród., Cli. D.,-Piafet i
N. P. R. (B. B. wstrzymał się od gloso- 
w a nia). Za -woj i-oskiem . ukraińskim dom a 
gającym się dymisji wojewody i. ukara
nia policji glosowali: klub ukraiński, 
mniejszości, komuniści i P. P. S.
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Towarzystw u F r ancuskó- 

Włoskiemu w Dąbrowie, Fa 
bryce Kabli i Drutu, Firmie 
J. Goldfeld oraz Rettman i 
Berkówicz w Będzinie za 
bezinteresowne dostarczenie 
Miejskiemu Zakładowi Elek
trycznemu materjałów elek
trotechnicznych i pomoc przy 
urządzaniu iluminacji na pla
cu 5-^o Maja w Będzinie w 
rocznicę 10-lecia Niepodle
głości Rzeczypospolitej Pol
skiej składamy serdeczne po
dziękowanie. 6625

MIEJSKI ZAKŁAD 
ELEKTRYCZNY w BĘDZINIE.
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..KUR IER ZACTODNГ' Środą 14 liisłopada 4928 roku.PRZEGLĄD PRASY
O marsz. Piłsudskim.
Ciekawe uwagi o maisz. Piłsuds

kim znajdujemy W urńeżNśiyttfa nu
merze wileńskiego’ „Słowa"1, organu 
moinaTchistów. Wanto zwłaszcza prze- i 
czytać artykuł pbsfe. -MaddeWiicźa, 
który kończy się iiaśłętptijącym Wiliiio- 
skiem:

Piłsudski nie zostawia nam sukcesorów ; 
wśród piłsudczyków; Są talii ludzie egiuin- ' 
ncj wartości moralnej, jak Sławek, czlóWiek 
o mMaliiyiń typie Wiiikelfieda, są ! itd/ie j 
pod każdym względem porządni. Piłsudski • 
musi przyjąć konsekwencje czynu spełnio
nego W mąju 1926 roku — musi żośtać Kró
lem i Wielkim Księciem.

W tymże numerze „Słowa'" znajduje 
my kilka ciekawych szczegółów z opo 
wiadania ks. Zdzisława Lubomirskie
go, który będąc członkiem Rady Re
gencyjnej, przybył w dniu 10 listopa
da 1918 i. na dworzec warśzawski ce
lem powitania Piłsudskiego. (Warto tu 
zauważyć, źe niektóre pisma podają 
11 listopada jako dzień przyjazdu Pil- f 
sisdskiego). Otóż według opowiadania i 
księcia Lubomirskiego Piłsudski 
wsiadł do sMiocłiódu i pojechał do pa- j 
łacu „Frascati” na śniadanie.

już w drodze w samochodzie oświadczy], 
że chce być w Warszawie tylko prżejilźdt’TU, ’ 
bo spifeszy się do Lublina, gdzie już jest zie
mi,i polska wolna od najeźdźcy. Książę Lu
bomirski, ob jaśnił, że i w Warszawie okupa
cja niemiecka się kończy. • j

Potem zaczęły się pertraktacje, 
ifedczas tych pertrąktacyj marszałek Pil- ! 

stldski niecierpliwił się i raz zagroził, że
v. • jedżie do Wilna. Myślal widać ciągle 
także o Wilnie. ;

Powyższe wspomnienia zgadzają się ! 
z rewelacjami samego marsz. Piisucł- ; 
skiego, który W odczycie, wygłosżo- ’■ 
nyin W Krakowie w połowie listopada 
1924 r., -wyznał, że po powrocie z Mag 
cłeburga zastał „konkubinat" z na
jeźdźcą i że cliciał z Warszawy „ucie
kać“.

Żałoba sa Uniw. JagiollOSM 
WCZORAJ ZMARŁ DOCENT 
sDR. JULJUSZ MORAWSKI.

* ^korespondent nłfsz z Krakowa 
telefonuje: •W. dniu wczorajszym, w ! 
którym grzebano dwóch zmarłych 
równocześnie profesorów Uniwersy
tetu krakowskiego, ś. p. Łosia i La- 
baczewśkiego, zmarł w Kobierzynie 
pod Krakowem trzeci profesor tej 
wszechniey cłr. Juljusz Morawski w 
55 roku życia. Dr. Morawski był-do
centem .iięurołogji i równocześnie dy
rektorem zakładu dla umysłowo cho
rych w Kobierzynie.

Jest to już 18-ty z rzędu zgon, któ- | 
ry w tynr roku okrywa żałobą Uni- • 
wersy teł jagielloński.

Metropolita SiegtyGkl
CIĘŻKO ZACHOROWAŁ.

Wiedeń, 13.11. Przebywający tu od 
kiłlku dni metropolita Szeptycki cię- ’ 
żko zaniemógł. Konsyljum lekarskie i 
zaleciło choremu zachowanie zupeł- i 
uego spokoju.

Zmiany w policii iwowsoei
PO EKSCESACH UKRAIŃSKICH.

Lwów, 13.11. Komendant policji 
lwowskiej we Lwowie podinspektor 
Nowodworski rozkazem komendanta 
głównego został przeniesiony z 
dniem 15 b. m. do Białegostoku. Jego 
miejsce obejmie dotychczasowy na
czelnik policji państwowej na miasto , 
Wilno. (Pat;
Prowakaeijuj nasad Niemców

NA PATROL POLICYJNY
Onegdaj w nocy około 60 Niemców 

w stanie podchmielonym rozpoczęło 
w Pieikairaoh Wielkich (na Śląsku) 
śpiewać, niemieckie piosenki Celem i 
sprowokowania ludności polskiej, ta
rasując jednocześnie przejście na u- I 
licach i chodnikach. Gdy patrol po- ■ 
licyjny wetżwął ich do rozejścia się, , 
cała ta grupa rzuciła się na posterun
kowych z laskami, (kastętami i butel
kami. Czteirej policjanci odnieśli ra
ny. Ponieważ napastnicy napierali w < 
dalszym ciągu, policja dała kilka 
strzałów w powietrze na postrach. 
Mimo to rozwydrzeni awanturnicy ; 
nie ustąpili i dopiero oddział policji 
konnej, szarżując, zdołał rozpędzić . 
bezczelnych prowokatorów. A reszt o- J 
warno 15 osób. *

Wielka katastrofa na falach Atlantyku.
377 osób błąka się wśród mgly^tn lotami burzą.

Nowy Jork, 13.11. ' Angielski pairo- 
wiec Weötris’i płynący ż Nowego 
Jorku do Buenos Aires rozsyłał wćżo 
raj o g-odziniie 16-cj według czasu 
środkowo -europejskiego sygnały

„S.Q.S.“, donosząc, iż tonie w odle
głości 300 ińii öd Norfolk.

Dalsze Ladjetolegramy że skltkli 
doniosły, że po załadowaniu na łocłzie 
ratunkowe 127 pasażerów i 25Ö ma-

»H

Układ orzewny polsko-niemiecki
- przedłużony zostanie na rok następny.

Warszawa, 15.11 Po dwudniowych j 
obradach delegacji przemysłowców i 
dtóewóiych niehiiiecikidi z przedstawi ■ 
eielami przemyski diizewtfiego W 
Polśce, z-aiiniicjowadiycii ipŁzeiż 
Radę iiatizeliną związków drzewnych 
w Polsce w zWią.żikil z wygasająćyill 
z dniem 50 b. nr. układem drzewnym 
polsko-niemieckim, obie delegacje = 
kierując się chęcią Umożliwienia i 
dalszego rozwoju nieskrępowanego 
zbytu drzewa między obu państwami, 
Wyra,ziły zgodne źy&żeinie, aby rzą
dy obu krajów rozpoczęły niezwłocz 
nie wymianę zdań na okres przyszłe
go roku.

Obie stromy reprezentujące sfery 
przemysłowe Polski i Niemiec podpiPomimo teroru litewskiego 

lo^ość pslstia otóitóziła iO-locis nwMegłości Polski.
Wilno, 15.11 (Te,l. wł.). Z Kowna dono

szą: Mimo zakazu -wiadz IŁtewiskich, 
wzbraniającego uczczenia 10-lecia niepo 
dlegióści państwa polskiego przez polską 
ludność i młodzież szkolną na obszarze 
Litwy, yv sobotę w Kownie, Szawłach i 
Kosż-edafąith, w niedzielę rano W Wiłko*  
mierzu, Kalwairji, -Oramacli i Szyrwin- 
ta,eh odprawiono żałobne i dziękczynne 
nabożeństwa, zaś ludność polska uczciła 
dzień ten uroczyście.

W Kownie poćlcząs żałobnego naboień 
stwa grupa szowinistów i nacj-onailiisfów 
litewskich usiłowała wywołać w koście
le awanturę.Bela Kühn aresztowany 

przez policję rumuńską.
MISJĄ JEGO BYŁO WYWOŁANIE ROZRUCHÓW.

Praga, 15.11. Bela Kuhn, jak donosi 
„Prager Ptessę“ z Bukaresztu, dostał się 
w ręce policji rumuńskiej.

Stało się to w okołiczinościach nastę
pujących :

Przed kilkoma dudami aresztowano w 
Konsitamcy podejrzanego osobnika, przy 
którym znaleziono znaczną sumę. Natych 
miakt osobliwe zachowanie ^ię aresztowa 
ne.go wzbudziło domyisł, że chodzi tu oRozbicie bandy usypiaczy.

Trojące proszki w piwie.
Wilno, 15.11. Policja aresztowała 

Józefa Gtoickiego i Katarzynę Ka- 
jewską, oboje żarnie sak ałi w*  Moło- 
clecżuie, oskarżonych o udział w gra
sującej od dłuższego czaisu w pocią
gach bandzie usypiaczy.

Ustalono, że na stacji Uśza wsypali |

Schwytanie niebezpiecznego szpiega 
pozostającego na źoidzie sowieckim.

Wilno, 15.11. (Teł. wł.) Przed paru 
cłnia-mji w ladze p ołicy.j nę zat rzy mały 
na stacji Mosty jakiegoś osobnika, 
jadącego z Warszawy do Mołodeczna. 
Przy zatrzymanym znaleziono pacz
kę adresowaną do G. P. U. w Mińsku. 
Zotrzymany przez policję zeznał, iż 
nazywa się Apietłonow i jest kurje- 
reim G. P. U. w Mińsku, wysłany po 
raz drugi do Polski, celem zebrania 
od szpiegów w Warszawie materjału 
szpiegowskiego dla G. P. U. Z misją 
tą wysłał go oficer przy G. P. U. Ba

rynarzy ostatni opuścili statek ka- 
pitrtli i fadjotelcglhifisfti.

14 okrętów posźuktije bezskutecz
nie miejsca kałastipfyt

Wiadomości; poeliodząsej rzekomo 
z okrętlt japońskiego Ohio Marą, ja
koby udało mu się uratować kilka 
lodźł i lókbitktlffiii; żaden i ińiiych 
okrętów nie potwierdził. Wręcz prze
ciwnie — wszystkie iflnć, okręt y, któ- 

saniem obopółnem protokołu, zamy
kającym obrady, wyrażają przeświad 
ćiżeftie, że układ normujący zbyt drze 
wa międgy obu kriljailili Wiiiifeii się 
oprzeć nU naistępująCych iii. im pod
stawach: 1) stroiła itieiiiiecka uważa 
zakaz piźywoźu iuaterjalów latłyth 
a tenisaanem i dotyehczaiSiowe zaisady 
koiilłyngeiiittcWtinih ififlterjałów tfli- 

tycli za zbędiie5 2) stropa połstka wy
powiada sic za wolnym wywozem 
dr ze w a ni eobrobiom ego wszelki e go 
gaitttóikli, 5) prżedstaipiciełfe struny 
niieimiecikiej nie mają żadnych za
strzeżeń co do udzielenia Polsce kon- 
tyngeiiitu przywozowego w wysoko
ści 20.000 m. sześć, dykta i 5.000 m. 
sześć, forn/leirów.
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W Wilkomierzu po odiprawiieniu mo
dłów w kościele, wychodzących Polaków 
obrzucono kamieniami.

W pograniiiczinem miasteczku Szyrwin- 
tach miejscową polską szkolę zbombar
dowano kamieniami, podczas czego ra
niono czworo dzieci, słuchających od
czytu.

W Szawlacli pądczas opuszczania koś
cioła, śzauliisi pobili kilku ■włościan Po
laków.

Na pograniczu w Orawach litewskich 
pobito dotkliwie trzech włościan i dwie 
kobiety, narodowości polskej.

Bele Kuhna. Policja posiała fotografję je ’ 
go do Bukaresztu, skąd nadeszła, telegra , 
fiięzdia odpowiedź, że aresztowany jest i- i 
stotnie Bela Kuhn.

W Buikaieisizcie twierdzą, że rząd so
wiecki wysiał welu agentów cło Rumun ji 
w celu wywołania- rozruchów podczas 
przesileni a r z ądo w ego.

Szefem tych agentów był prawdopodo 
bnie Bela Kuhn.

oni jakiś proszek do piwa niejakie
mu Sytowiczocwi, a gdy ten stracił 
przytomność, złodzieje zabrali mu 
200 dolarów i 70 rubli złotych.

Ganiiciki i Kąjewsika przyznali się 
do ■winy. (AW) 

bik. W związku z tein policja wszczę
ła śledztwo, aresztując ivkrótce 
dwóch dostarczycieli mateir jałów 
szpiegowskich Gawlikowskiego i Za
wadzkiego. Ustalono, iż A. pochodzi 
z powiatu Wileńskiego. Będąc w wie
ku poborowym, zbiegi przed służbą 
polską do Mińska, gdzie osadzony w 

’ więzieniu, został zwolniony następnie 
pod warunkiem, iż zajmie się szpie- 

l gostwem na rzecz Sowietów. Za swą 
| pracę otrzymywał on 80 dolarów mie 

siecznie.

re szukały rozbitków, donoszą, że 
aiiie udało się lin odnaleźć ani jednej 
łodzii.

Wobec- negatywnego wyttiiikń po
szukiwań przypuszcza ją, że paiowdec 
,, Westris1' podał fałszywie swoje po
łożenie.

Dziś ramo wyleciały na pośziikiwą. 
nie w<odnopłatowce, ale wobec silnej 
ihgły i panującej na Atlanty-
kii w znacznej odległości od wybrże^ 

wyfidik tych ]3uszu(kiwiań jesl 
zgóry przesądzony.

Katastrofa nastąpiła wskutek u- 
traity równowagi przez przesunięcie 
się ładunku na jedną stronę.

Nowy Jork, 15.11. O godzinie 9-ej 
rano donosi parowiec „Santa Barba
ra”, że natrafił na szczątki parowca 
„Westris”, lodzi jednak żadnych nie 
spotkał.

Wiiadoiii&ść o tiralowaindu kilku ło
dzi piźeż japoński paro'Wieć „Ohio 
Matu“ nie potwierdziła silę.

Okręty toną.
Odesa, 15.11. Na morzu Czairneft 

zatonął jugosłowiański’ painówiiec 
.,Czerna Mora“. 50 ludzi załogi uto
nęło.

Nowy Jork, 15.11. W odległości 15C 
mil na południiowy-wscihód od Caą, 
Hattenos zatonął również „Jacpb 
William Hook”.

Parowiec „Huron.“ wyratował 
trzech marymairzy i kucharza okre- 
towego.

Los kapitana i 18 łudzi załogi jest 
nieznany; przyipuszcziałniie wszyscy 
utonęli.

Londyn, 15.11. Według doniesień 
z Szanghaju zatonął na Żółtej Rzece 
parowiec chiński „Pen-tku“.

Załoga w liczbie 42 ludzi zginęła w 
nurtach rzeki.

Londyn, 15.11. Podczas prizejeżdżki 
żaglówką w porcie Otago (Nowa Ze- 
laindją) wydarzyła się katastrofa w 
wyniku której utonęło 7 osób.

Szkarlatyna szaleje
NA ŚLĄSKU NIEMIECKIM

Bytom, 15.11. Na niemieckim Górnym 
Śląsku szaleje epldemja szkarlatyny, któ 
ta wykazuje cotlzien-mie zapraszający 
przyrost.

Sap i tale w Zabrzu ,są przepeliniom.e.
W Kędrzynie liczba chorych jest tak 

wielka, że musiano zająć również szpi
tal wojskowy.

Wobec wielkie.go ruchu granicznego i- 
słniieje uzais-aidnioiia obawa zawleczenia 
choroby na polski Śląsk.

Zaufanie giełdy
DO POINCAREGO.

Paryż, 15.11 Prasa wymienia jatko na
czelne zadanie gabinetu. Poincarego li
kwidację nieikich zagadnień powojen
nych. Ministrowie poszczególni objęli 
już swoje resor ty. Jako pierwszy objął 
swe czynności minister Tardieu. Odbyła 
się pierwsza rada gabinetowa poświęco
na ułożeniu deklaracji rządowej.

Giełda powitała powstanie piątego ga 
bimeitu Poincairego wielką zwyżką wszy
stkich francuskich papierów wairffebścao- 
wych.

Przemysł niemiecki
W KONFLIKCIE Z ROBOTNIKAMI 

Berlin, 15.11. V/ mowie swej, wy
głoszonej wczoraj w Reichstagu »• 
świadczył przywódca katolickich 
związków zawodowych Stegerwald, 
że wielcy- przemysłowcy niemieccy, 
a szczególnie z Westfalji i Nadrenji 
zebrali między sobą rezerwę w wy
sokości 50 miljonów mk. celem prze
prowadzenia zasadniczej walki z ro
botnikami oraz z całym, obecnie o- 
bowiązującym, ustrojem socjalnym. 
Obecna gigantyczna walka w Nadre 
nii jest wstępem do tej wielkiej 
bitwy socjalnej.

Zanłsujgie sig do PiS.
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po przerwaniu rokowań polsko-litewskich w Królewcu?
Niepowodzenie rokowań polsko - li- J 

tewskich, wznowionych po długich I 
przygotowaniach w Królewcu, wywoła
ło wśród szerokich kół politycznych i w 
całej opinji publicznej bardzo żywe po
ruszenie i szeroką dyskusję. Szczególnie 
żywo omawiane jest zwłaszcza pytanie, 
jak wobec tego stanu rzeczy ukształtu
ją się dalsze stosunki między Polską a 
Litwą, oraz jakie stanowisko zajmie 
Polska na terenie międzynarodowym, na 
którym spór polsko - litewski urósł do | 
jednego z aktualnych zagadnień. Kores- | 
pendent Wasz, chcąc otrzymać wiadomoś- | 
ci, jak miarodajne czynniki polskie oce- | 
niają obecną sytuację, oraz jakie wysu- | 
wają stąd wnioski, zwrócił się do do- 8 
brze poinformowanych kół politycznych j 
i uzyskał stamtąd następujące wwaśnie- 
nia:

— Chociaż konferencja królewiecka 
nie dała żadnego rezultatu, chociaż w za 
sadzie Litwini utrzymali w całej swej 
rozciągłości dotychczasowe swe stano
wisko, uniemożliwiające rzeczową dys
kusję i możność osiągnięcia poważniej
szego porozumienia, to jednak w Kró
lewcu zauważyć dały się już 'po stronie 
litewskiej pewne zmiany, które na przy
szłość rzucają bardziej pomyślne progno 
styki. Oto bowiem — mimo, że i tym ra
zem nie zdołano dojść do szerszych re
zultatów w dotychczasowych stosun
kach polsko - litewskich, mimo, że i tym « 
razem musiano się jedynie ograniczyć 
do stwierdzenia dalszego uporu litew
skich czynników rządowych, to jednak ! 
zauważyć dało się, że ze strony litew- I 
skiej unikano w pewnej mierze takiego | 
postawienia spraw, któreby mogło do- j 
prowadzić do zupełnego zerwania dal- | 
szych rokowań pomiędzy Polską a Li- ’ 
twą. I tak mimo że nie uzyskano porozu
mienia, to jednak końcowe wnioski zo
stały w ten sposób sformułowane, że nie r 
została zupełnie wykluczona możność | 
prowadzenia dalszych rokowań pomię- | 
dzy Warszawą a Kownem i uzyskania i 
porozumienia w najbardziej aktualnych I 
zagadnieniach gospodarczych. Fakt ten S 
wskazywałby zatem na to, że rządowe ( 
czynniki litewskie zaczynają się jednak 
już nieco liczyć z tem, że bezwzględne 
utrzymanie dotychczasowego stanu rze
czy jest zarówno ze względu na intere
sy obydwu stron, jak i przedewszyst- 
kiem ze ■względu na obecną, niezbyt dla ; 
Litwy pomyślną, opinję międzynarodo
wą, niemożliwe, oraz zaczynają co raz 
bardziej brać pod uwagę i ten moment, 
że Litwa nie może bez narażenia się 
czynnikom międzynarodowym, kontynu
ować bezwzględnie dotychczasowego ; 
swego uporu. Takie postawienie spraw | 
jest już pewnem posunięciem naprzód | 
w dotychczasowym stanie rzeczy, dowo- j 
dzi bowiem, że w kołach litewskich na- j 
stępuje zwolna pewne zasadnicze otrzeź- , 
wienie, które z czasem w dalszej ewolu- | 
cji doprowadzić może i do dalszego za- I 
niechania dotychczasowej wykrętnej | 
gry, uniemożliwiającej osiągnięcie po
myślnych rezultatów.

Ż tego punktu widzenia można też pa
trzeć na podpisaną w Królewcu konwen
cję o tak zwanym „małym ruchu gra
nicznym“. Konwencja ta nie wprowadza ? 
wprawdzie żadnych poważniejszych ś 
zmian na granicach polsko - litewskich jj 
i sankcjonuje tylko dotychczasowy | 
stan rzeczy, nie mniej jednak fakt, że | 
pomiędzy władzami polskiemi i litew- ■ 
skiemi doszło wreszcie do podpisania j 
konwencji i że konwencja ta wprowa
dza częściowe prawne unormowanie sto
sunków na najbliższem pograniczu pol
sko - litewskiem, jest już pewna zW«. 
ezą, która z czasem doprowadzić może 
do pomyślniejszego ukształtowania się 
.opinji po stronie litewskiej.

Naogół zatem mimo że konferencja 
królewiecka nie posunęła naprzód spraw 
Polsko - litewskich, i że zasadniczo spór 
Polsko - litewski wrócić będzie musial 
do Rady Ligi Narodów, to jednak czyn
niki polskie w dalszym ciągu czekają 
spokojnie biegu wypadków'. I tak cze
kać będzie Polska dalszego nawiązania 
rokowań pomiędzy Kownem i Warsza- 
wą i być może, że te dalsze rokowania 
pozwolą po stronie litewskiej zauważyć 
znowu bardziej korzystne zmiany i bar
dziej widoczną chęć do porozumienia w 
najważniejszych sprawach, łączących 
'śbydwa państwa. «

— Czy Polska wystąpi z jakimiś kon
kretnymi wnioskami na Radzie Ligi Na
rodów, przed którą w grudniu znowu 
znaleźć mą się spór polsko -litewski? — 
zapytałem.

— Owszem. Ze strony Polski opraco
wane zastanie szczegółowe sprawozda
nie, które przedstawione będzie Radzie 
Ligi Narodów. W sprawozdaniu tem 
Polska uwydatni w dalszym ciągu szcze
rą swą chęć w kierunku unormowania 
stosunków sąsiedzkich z Litwą. Dążyć 
będzie Polska jednak ze swej strony do 
tego, by Rada Ligi Narodów zajęła zno
wu takie stanowisko, które podkreśliło
by Litwinom, że spór polsko - litewski 
znajduje się pod międzynarodową kon
trolą i że dlatego całkowite uregulowa
nie go jest konieczną potrzebą w intere-

Związek byłych żołnierzy
i ich ugrupowania.

Po wojnie powstały w Polsce liczne 
związki byłych żołnierzy, przeważnie u- 
czeistników poszczególnych foirmacyj 
wo-jskowyc-h, a oto krótki przegląd naj
ważniejszych :

Stowarzyszenie Weteranów 1865-4 ro
ku, czcigodni ojcowie polskich żołnierzy. 
Związek Oficerów Rezerwy, skupiwszy 

zaledwie jedną ósmą ogółu oficerów' re
zerwy, mający ważne i odpowiedzialne 
zadanie.

Związek Hallerczyków, liczący w 125 
placówkach 10 tysięcy członków', prze
ważnie na Śląsku, na Pomorzu i w Wiel- 
kopolsce.

Związek Towarzystw Powstańców i 
Wojaków, obejmujący ziemie zachodnie, 
liczący 100 tysięcy członków. Związek 
ten obejmuję również Związek Powstań 
ców Śląskich.

Związek Inwalidów Wojennych Rze
czypospolitej Polskiej, najliczniejszy, 
zgórą 500 tysięcy członków', spełnia 
niezwykle trudne zadanie ułatwienia ży 
ci a ofiarom wojny.

Ponadto trzebo wymienić nieco słabsze 
związki, a mianowicie: Związek Bajoń- 
czyków', Dowborczyków', Legionistów 
Puławskich, Oficerów - Emerytów', miej 
scowy Związek Obrońców Lwowa, Zwią
zek Powstańców- i b. żołnierzy Górnego 
Śląska, Podoficerów Rezerwy, Stowarzy 
szeinie Rezerwistów, Związek Kainiow- 
czyków, Wojskowej Straży Kolej, itp.

Oddzielną grupę stanowią związki, ma 
jące mniej lub więcej politycznie zakro
jony charakter, jak Związek Legioni
stów, Polska Organizacja Wolności (da-

1865-4 roku na czele.
Nie trzeba dodawać, że wewnętrzne 

f rozdarcie wśród związków' b. wo-jsko- 
3 w'ych jest b. przykrym objawem. utwr.a- 
fj lanym zzewnątrz przez czynniki poli- 
® tyczne i partyjne.

Żyw nil JirsflzEBia PoiliiMl
Cała Polska obchodzi wielką i ra

dosną uroczystość 10-letniej roczni
cy zmartwychwstania Ojczyzny po 
długiej niewoli. Cały Naród, chcąc 
dać wyraz gorącym uczuciom, jakie 
w dniu tego wielkiego dlań święta 
serca jego ogarniają, pragnie pozo
stawić potomności . żywe dowody 
swej wielkiej miłości dla Ojczyzny, 
oraz wdzięczności dla tych którzy do 
Odrodzenia Ojczyzny położyli nieza 
pomniane zasługi.

Różne słyszy się i czyta projekty 
uczczenia tego święta. Powstanie sze
reg pomników, wyrosną z ziemi różne 
domy i instytucje społeczne, pamięta 
no i o budowie okrętu handlowego i 
i. p. Zapomniano jedynie o straży 
polskiej nad morzem, zapomniano o 
ludzie polskim w Gdańsku i o jego 
potrzebach.

Czas jeszcze zapomnienie chwilo
we naprawić! Niech twardy lud ka
szubski broniący od wieków wiary 
swych przodków, pielęgnujący w 
swych sercach wielki znicz miłości 
dla Polski — odczuje, że. w tym wiel 
kim dniu Odrodzenia Polska o nim 
pamięta; że naród zna jego potrzeby 
i gotów jest wesprzeć g‘o w ciężkiej 
walce o polskość.

Niech mu naród stworzy w tym 
dniu strażnice, skąd mógłby skutecz 
nie stawiać opór germanizmowi idą
cemu jak przed wiekami na jego za . 
gładę! Niech wyrosną tu nad morzem | 
zasiane żywiołowym wysiłkiem jaskej

| sie utrzymania ogólnej równowagi po
koju na wschodzie Europy. Szczególny 
nacisk położą jednak czynniki polskie na 
to, ażeby Liga Narodów przez mianowa
nie odpowiednich ekspertów umożliwi
ła ohudwu stronom tem rychlejsze przy
stąpienie do rzeczowej dyskusji w naj
ważniejszych sprawach, których uregu
lowanie jest dla nawiązania normalnych 
sąsiedzkich stosunków bezwzględną ko
niecznością. Wnioski, opracowane bo
wiem przez fachowych rzeczoznawców 
bardziej przyczynić mogą się do uzys
kania pomyślniejszych rezultatów.

Z wyjaśnień tych wynika zatem, że 
wśród miarodajnych czynników pol
skich panuje odnośnie sporu polsko - li
tewskiego dalsza równowaga i spokój. 
Warszawa, w listopadzie. Wl. Les.

wina P. O. W.), Związek Osadników, oraz 
Związek Sybiraków.

Wreszcie wspomnieć trzeba, że istnie
ją i takie grupki, jak Legja Inwalidów', 
na której czele stanęli przeważnie usu
nięci ze Związku Inwalidów Wojennych, 
lub Stowarzyszenia Uczestników' Pow
stań Narodowych, z p. Bulaik - Bąłacho- 
wiczem na czele, niedpść poważne.

Przed 6 laty Związek Inwalidów Wo
jennych wystąpił z inicjatywą zjedno
czenia wszystkich b. wojskowych, lni- 
cjatywę tę podjęli Weterani Armji Pol
skiej (8-tysięczny związek w Stanach 
Zjednoczonych) W rezultacie dnia 29 Li
stopada 1927 powstało wspólne zrzesze
nie pod nazwą Legjoin Rzeczypospolitej 
Polskiej, do której weszło 7 związków 
wojskowych, których członkowie wal
czyli w czasie wojny przeciw Niemcom. 
Legjon R. P. znany jest również pod naz 
wą Polski Fidac.

W 1928 r. z inicjatywy Związku Le- 
gj-onów powstała Federacja Polskich 
Związków Obrońców' Ojczyzny. Ponie
waż jednak statut Federacji odmawia 
prawa głosu zarządom sfedorowanych 
związków, tylko niektóre związki przy
stąpiły do tej organizacji, która liczy na 
razie kilkadziesiąt tysięcy członków, 
gdy Legjon posiada ic-h około 400 tysię
cy z organizacją Uczestników Powstania

go narodu — ochronki — donny pol
skie. Niech lud kaszubski przestanie 
tułać się po obcych, wrogich mu ką
tach, a niech dostanie własny, choćby 
na jskromniejsizy kąt, w którym 
mógłby swobodnie zbierać snę już 
od zarania młodości począwszy i tu 
przygotowywać i hartować, swą du
szę do walki codziennego życia o wia 
rę i jeżyk oje^sty.

W dniu -wielkiej rocznicy Odrodzę 
mia Ojczyzny pamiętajmy o tych, | 
którym nie dainem było wrócić na lo ij 
no Matki! Starajmy się zrozumieć ich j 
ciężkie położenie, oraz znaczenie ja- | 
kie ma dla przyszłości naszej Ojc.zy § 
zny utrzymanie polskości nad ino- s 
rzem. I

Stwórzmy tu nad morzem żywe po 1 
mniki, które chlubnie świadczyć bę- | 
dą o nas — przed hisitorją i potomno t 
ściią o należytem zrozumieniu przez | 
nas potrzeb państwa.

Mamy niezłomną nadzieję, że apel 
nasz nie przebrzmi bez echa i że kaź 
dy — biedny, czy' bogaty, przyczyni 
się choćby' najdrobniejszymi datkiem 
do ufundowania „Żywego pomnika 
Odrodzenia Polski w Gdańsku“.Zarząd Macierzy Szkolnej w Gdańsku. j

Wszelkie datki na ten cel przyjmu I 
je administracja K. Z., jak ró- j 
wnież można je składać na P. К. О. I 
kopio. 170.040.
■■'-■W’’
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Województwo Kieleckie
W HOŁDZIE PIERWSZYM 

OBYWATELOM.
W dniu 11 bm. — jak nam telefo

nicznie zakomunikowano ■wczoraj z 
urzędu wojewódzkiego w Kielcach— 
p. wojewodą Korsak z okazji 10-le- 
cia wysłał do Warszawy następując? 
depesze hołdownicze:
1)

Pan Prezydent Rzeczypospolitej 
Polskiej. Warszawa, Zamek.

Zebrani w urzędzie wojewódzkim w dniu 
obchodu 10-te.j rocznicy odzyskania Niepo
dległości przedstawiciele wszystkich władz 
duchownych, cywilnych i wojskowych, in- 
stytucyj, stowarzyszeń i orgajiizacyj gospo
darczych, społecznych i kulturalnych mia
sta Kielc i wojew. Kieleckiego, ślubują nie
złomną wierność i oddanie wszystkich sil 
dia utwierdzenia i zachowania Niepodległo
ści Państwa Polskiego, i prosząc o przyję
cie tego ślubowania składają Ci, Najdostoj
niejszy Panie Prezydencie Rzeczypospolitej, 
jako przedstawicielowi Jej Majestatu, wy
raz.}- holchi i najgłębszej czci.

Wojewoda kielecki Korsak 
2)

Pierwszy Marszałek Polski i Minister 
Spraw Wojskowych Józef Piłsudski. 
Warszawa, Belweder.

Zcbimii w gmachu... (jak wyżej) ...zasy
łają Ci, Panie Marszalku, wyrazy hołdu. 
najgłębszej' czci dla czynów, których doko
nałeś dla zdobycia i utworzenia Niepodle
głej Polski. Na Twoje, Dostojny Panie Mar
szalku, ręce składają zgromadzeni zapewnie
nie uroczyste swej woli niezłomnej i goto
wości obrony po wsze czasy skarbu naj
droższego, wolnej Ojczyzn}-.

Wojewoda kielecki Korsak.
5)

Pan Prezes Rady Ministrów
Dr. Kazimierz Bartek Warszawa.

Zebrani w gmachu... (jak wyżej) ...złącze
ni uczuciem radości, jakie przeżywa w tym 
dniu cala Polska, ślę na T-we ręce, Dostojny 
Panie Prezesie Rady Ministrów, wyrazy 
niezłomnej wierności dla Państwa Polskiego 
i zapewnienie gotowości do pracy dla utrwa
lenia niepodległości Ojczyzny i rozkwi.tr 
.Jej potęgi;

Wojewoda kielecki Korsak.

Chybiona akcja
W WALCE Z ŻEBRACTWEM.

Prized niedawnym czasem wszczęto 
w Warszawie akcję w kieiruinlku zwal 
czarnia żebractwa. Równocześnie z ią 
akcją wszczęto szeroką iproipagaindę, 
nawołującą: ,,Nabywajciie bony dla 
żebraków“. Akcja ta apot-kała się z 
wy j ątikowem powodzeniem. Żebra
kom zamiast drobnych ofiar w pie- 
niądizach, zaczęto daw-ać 1Лпу. Po
czątkowo żebracy brali b-otny mieuf- 
nie, wlkońcu jednak poczęli je bojko
tować, wręcz odmawiając licłi przy
jęcia, lub wyrzucając je .zaraz za pro 
giem.

Na podstawie rzebramych bomów, że 
bracy mogą się zarejestrować (wy
starczy do tego jeden .bom), poczerni 
po stwierdzeni u ich ubóstwa, mogą 
otrzymać ze strony magistratu zaopa
trzenie. Sumy za sprzedawane bomy 
miały zasilić fund usze na ten cel.

Wobec tego, że żebrakowi wystar
czy jeden bon do zarejestrow !amia się, 
jak również wobec niępapuferności 
bonów wśród .stanu żebraczego, akcja 
magistratu w kierumiku zwalczenia 
żebractwa, przynajmniej jeśli chodzi 
o zasilenie na ten cel funduszów, chy
biła. Nabywcy bonów (prawie wyłą
cznie właściciele sklepów) w prze
ważnej ilości wypadków bomów już 
więcej nałayys'ać nie będą, ponieważ 
posiadają je, a nie mają komu wrę
czać.

Fuzja związkńw kolejowyek
W ROCZNICĘ NIEPODLEGŁOŚCI.

Dnia 11 bm. odbyło się w tsałi To w. 
higjeniczneg-o w Warszawie podpi
sanie aktu połączenia organiaacyj za
wodowych: Polskiego Związku kole- 
jowców ze Związkiem kolejarzy zje- 
diiLo-cizemia zawiodowego polskiego.

Dwa te związki skupiają obecnie 
70.000 członków.

Nowa organizacja kolejowa zawo
dowa inoai nazwę „Zjednoczenie ko- 
lejowców polskich”. 1 >

rozkwi.tr
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Opora w Katowicach.
„DALIBOR“ OPERA W TRZECH 

AKTACH B. SMETANY.
Po jednej operze narodowej dano 

drugą. Po jednej sztuce o chairatkie- 
rze podniosło - pottpipaitycznym nastę
pują druga o cłianaikterze podo®hyyi. 
Wprawdzie w „Zygmuncie Augu
ście“ jest .położony większy nacisk 
na scenach maso wy cli (koronacja, 
Unja Lubelska), niż na przeżyci a cli 
osobistych bohatera (Zygmunt Au
gust), natomiast w „Dali borze“ silniej 
są podkreślone osobiste losy rycerza, 
niemniej jednak sceny masowe są
dów królewskich przez swą napuszo
ną pompę i związany z nią ciężar, 
przygniatają sceny pozostałe, usuwa
jąc bohatera opery w cień przed bla
skiem królewskiego majestatu, który 
się wysuwa na pieŚWszy plan utworu.

Dlatego to jest „Dalibor" w swem 
działaniu taki pokrewny ..Zygmun
towi Augustowi“, że aż wątpić nale
ży, zali obydwie te opery zdołają się 
obok siebie utrzymać w repertuarze 
naszym na stała.

Snując dalsze porównania, zostaną- 
wiia nas, że w „Aiidzie“ minio całego 
przepychu ■wystąpienia Faraona ze 
swym' orisizakieim — Rada.meis ani na 
chwilę nie pnzestaje być osią zwrot
ną i główną postacią całej opery: 
lecz jakże często dwór i sądy króla 
Władysława każą zapomnieć, że to 
Dałiboir jest bohaterem akcji. Jesz
cze więcej 'król Zygmunt August ru
guje człowieka Zygmunta ze sceny i 
z serca słuchacza.

Jestem dalekim od czynienia z tego 
Wyrzutów reżyserowi p. J. Stępniow
skiemu; raczej sposób układu i prize- 
komponowania odpowiednich scen 
da je tu wyjaśnienie zadawalniające.

Reżyserja p. Stępniowskiego była 
staranna i przemyślana, jak wszyst
kie .produkcje tego poważnego arty
sty.

Jedynie kilka szczegółów mogło o- 
budizić pewne zastrzżeenia; najwię
cej zakończenie niezgodne z orygi- 
?_ałem.

Samobójstwo finałowe stało się 
. środkiem tak powszechnym i szablo
nowym, że nie działa już dziś na ni
kogo. Iluż to bohaterów spoczywa na 
niepoświęconej ziemi: wspomnijmy 
niesizczęśliwą Halkę, biedną Butter- 
fly, tragiczną Toskę, Eleonorę (Tru
badur), •wykolejony Don Jose i tysią
ce innych.

Śmierć samobójcza licuje naogół 
więcej z kobietą, niż z usposobieniem 
raęskiiem, a cóż dopiero mówić o bo- 
hateriskiem. Ileżby stracił Radames. 
gdyby z lęku przed sądem odebrał 
sobie życjp?

O ile dostojniej postąpiłby Dali
bor, oddając głowę odważnie pod to
pór kata?

Przepiękną muzykę „Dalibona“ 
wykończył p. dyr. Zuna z właściwym 
mu pietyzmem.

Zespół solistów dobrany niezupeł
nie szczęśliwie; p. Al. Lubicz jest 
(raczej była) wybitnie liryczną śpie
waczką; dramatycznie zabarwionej 
partjii Jiiitlki nie powinna była śpie
wać.

Dalibor w wykonaniu p. St. Kowal- 
sikiego dał mało dźwięku, a nie dał 
nic blasku. Przy Lem .— choć 'tak 
gorąco tęsknił do skrzypiec |— był 
najwidoczniej niemuzykalny.

Wspaniałym dozorcą więziennym 
był zato p. M. Martini, którego miękli 
głos znalazł sobie wiele okazji, by 
błyszczeć i rozwijać swe piękności.

Król p. St. Romanowskiego, jedne
go z najpiękniejszych polskich bary
tonów miał wiele zalet już choćby .z 
tego powodu, że go śpiewał artysta 
tej miary, co p. Romanowski.

P. W. Walewska (Miłada) okazała 
materjał przepyszny, temperament 
śpiewaczy i nerw sceniczny; jeśli bę
dzie ostrożna i rozwinie się pomyśl
nie, to nazwisko je j stanie się znane 
i poza granicami Polski.

Podobne nadzieje wiiążą się z p. K. Peteckim (Bożywój), obdarzonym przepięknym metalicznym głosem.W roli Witka wystąpił p. M. Tar
nawski, okazując się w tego rodzaju 
ipartjach ■pożytecznym, a nawet wy
bornym.

F. Sachse.

Stan finansowy n. Sosnowca. I Sns» 
| Na wznieś i cnie Krzyża, zniszczone 

| Za dni kilka przystępujemy do wy- ] rzystała wszystkie źródła podatkowe ’ PIzez bluźnierców - zbrodniarzy, na :
i borów Rady m.. Sasnowoą.

W airtylkule niiniejszym chcę przed
stawić stąai finansowy miasta, aby 
’wyborca wiedział, co uia wymagać 
od Rady i od p.r.zyisizłycli*góisipiodUirzy-  
rniasta, również alby i kandydaci na 
radnych pomyślolii już o stanie fiimin- 
sb-wynl maiasta i sposobach gospodar
ki mie jsikiej.

A jest nad czem się zastanowić, — 
stan bowiem finansowy miasta jest 
bardzo ciężki, o ile już nie bezna
dziejny.

A więc pnzedewiszyiątkiem sten iza- 
dłużeima miasta. Lioziby odnośne dla 
łatwiejszego zobr aiżo wania zaóik r ą - 
glone:

1) Pożywka Ulenionyslka 1 i ipół mi- 
Ijoma dolarów, tj. 13 i pól mil jonu zł.

2) Raty zaległe tejże pożyczki wy
noszą 1.600.000 zł.

3) Pożyczka ikatnajiizaicyjna od Rzą
du 1.700.000 zł.

4) Pożyczika na zatrudnienie bezro
botnych 600.000 -zł.

5) Pożyczka na budowę kołonji u- 
rizedniczej 540.00,0 zł.

6) Pożyczka k.rótlkoiteriminowa na 
spłatę pożyczki Ulenotwslkiej 710.000 
zl.

Razem poiżvozkii zaciągnięte priżez 
ustępującą Radę wynosizą osiemna
ście miljonów sześćset pięćdziesiąt 
tysięcy złotych.

Roczne obciążenie budżetu miasta 
z tytułu procentów i rat amortyza
cyjnych od powyższych pożyczek 
wyniesie przeszło dwa niiljony zło
tych.

A jak się przedstawiają dochody i 
normalne przychody miasta?

Dochody miasta w ciągu dwóch o- 
statnich lait stoją mniejwięcej na je
dnym poziomie: około 4 miii jonów zł.

Ustępująca Rada miejska wyiko-

I 
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Kronika Zagłębia
KALENDARZYK

Dziś Józefata B. M.oozeiaia o.
“ Jutro Leopolda W.

Środa
Wsch. słońca 6 m, 54 
2ach. „ 15 m, 47.

Kinoteatry w Sosnowca
grają dzisiaj:

Kino „Zagłębie“: „Romans córki 
królewskiej“.

Kino „Sfinks1
człowiek“.
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Program radiowy
NA ŚRODĘ 14 LISTOPADA.

1 KATOWICE
15.45 — Komunikaty Polskiego Związku Zrze

szeń Gospodarczych Woj. Śląskiego.
16.00 — Koncert z płyt gramofonowych.
16.50 — Transmisja z Krakowa. Odczyt p: t. 

„Boje polskie minionych stuleci: Racła
wice“ wygł. gen. dr. M. Kukieł, Doc. 
Uniwer. jag.

17.55 — Odczyt z działu: Wykład języka pol
skiego p. t. „Zagadnienia . społeczne w 
twórczości Bolesałwa Prusa“ wygł. p. O. 
Ręgoro wieżowa.

18.00 — Transmisja z auli Uniwersytetu Ja
giellońskiego w Krakowie uroczystego 
posiedzenia Polskiego Towarzystwa Geo
graficznego poświęconego działalności 
naukowej śp. prof. dr. Ludomira Sawic
kiego.

19.00 — Rozmaitości.
19.20 — Słów kilka z okazji Srebrnego We

sela Profesora Stanisława Ligonia—Kar
lika z Koncyndra — wygłosi inż. Stani
sław Nitsch.

19.50 — Pogadankę z działu: „Gospodyni ślą
ska“ wygł. ip. Kamila Nitschowa.

19.56 — Sygnał czasu.
20.00 —- Ódczyt z cyklu: „Szkice z Niwy Pol

skiej Śląska“ wygł. Wizytator dr. E. Tar
nik.

20.50 — Koncert wieczorny poświęcony twór
czości L. v. Beethovena. Udział biorą: 
p. ’ .
(śpiew), p. Wand, 
lowska (fortepian), 
denburg (skrzypce), 
Szaleski (altówka), 
Rappaport (wiolonczela). .

22.00 — Transmosja komunikt 
teorologicznego i P. A. T. z Warszawy 

i

Ire.na Strokowska - Earyaszewska 
Wanda Szlezyngier-Chmie- 

prof. Artur Bran- 
prof. Mieczysław 

prof. Mieczysław

Tansmosja komunikatu lotniczo-me- 
teorologicznego i P. A. T. z Warszawy 
oraz komunikat sportowy.

22.50 — Transmisja muzyki lekkiej.

i
ił

i me była w sitamie wiele wyciągnąć 
ipcunad ćzfeity mil jony.

Wydaitiki (Ui-iejsikic ■wycze-npu ją cał- 
kowiloie ipirizychody. Nie pozoEiteje nic 
na spłatę długów.

Na dochodowość inwesłycyj wyko
nywanych ż pożyciżfci Uleniiowisłkiej 
hozyć nic można.

W ciągu anajibiliżsizych lart 4—6 tj. do 
pełnego uiTuchoimdeinaa kaliiaildizacji i 
wodóiCiiągów iuistailucje powyższe bę
dą defiicytowemii: nie będą w stanie 
ipokiryć ikoisiatów uteizytnaaia i adttni- 
niisiteacjii.

Na dochodowość łych tnrizadizeń wo- 
góle liczyć nie można. Wodociągi i 
kanalizacja, o ile przyiinos.zą jalkie- 
kolwiieik dochody, to w ikańdyin razie 
n.ie są w stanie opłacać oprocentowa
nia ii ainoirtyizacji pożyczki, waietej 
na talk tirudaiych warunkacih, jak po
życzka Ulenowisika. Jeżeli wogóle 
rveźmiemy pod uwagę wairunki spe
cyficzne Sosnowca: mało zwairte za
ludnienie i to, że całe .dzielnice są 
zamieszkane p,nze.z ludność niieizaimioż- 
ną. która nie będziie w stanie, w peł
ni korzystać z ipowyższych urządzeń 
— to jasnem się stanie, iż na clocho- 
dowoiść kanalizacji i wodociią-gów ab- 
sohitniie liczyć nie można.

Prizypoanniieć tembairdzi ej nal eży, 
iż w okresie przejściowym do czasu 
pefclegó un'iic.li'Oimieiniia powyższych 
inisitalacyj — długi miasta z tytułu 
niemożniościi poikrycija rat pożyczek 
ararosm ą j eszcze.

Pozostanie-więć siały i wzrastający 
deficyt budżetowy, przekraczający 
dwa miii jony złotych rocznie.

Jak w takich w&rtumkach pracować, 
gdiziie znaleźć nowe źródła dochodo- 
we, -odo troska najbliższej Rady miiej- 
skicj.

Inż. E. Porczyński.

Teatr w MowiotL
REPERTUAR TEATRU POLSKIEGO.

Środa, dnia 14 b. m. o godz. 7 i 9 wieź, wy
stęp „Teatro dei Piccoli“.

Czwartek, dnia 15 b. m. godz. 7 i 9 występ 
„Teatro dei Piccoli".

X NASZYCH KORESPONDENTÓW I 
PRZYJACIÓŁ prosimy o nadsyłanie b. 
treściwych sprawozdań o uroczystościach 
10-lecia. Streszczać nam jest trudno, a 
długich nic możemy zamieszczać. Kores
pondencje, nadesłane po czwarta 15 bm. 
nic będą uwzględniane.
X NOWI SĘDZIOWIE I PROKURATO
RZY. Min isterstwo sprawiedliwości zde- I 
cydowało utworzyć z rokiem przyszłym 
150 nowych etatów dla sędziów i proku 
ratoców, które zostaną przy cl zielone -■ 
równomiernie dp wszystkich ofcrę.ąówi, 
sądowych. UtwoJzeiiiCKnowych ^stano
wisk sędziowskich ma ńS*ceihi  przyśpie
szenie wymiaru. epBa/w®edłiwości,’ gdyż 
dotąd sędziowie przeciążeni byli praćą.
X KONCERT ARTYSTÓW WARSZAW 
SKICH W SALI KAMERALNEJ INSTY
TUTU MUZYCZNEGO. (TEATRALNA 
7). W sobotę dnia 17 b. m. wystąpią po 
raz pierwszy w Katowicach z własnym 
recitalem młoda skrzypaczka p. Eugen
ia Umińska oraz. prof. Luidwik Urstein 
(akompanjameint). ."Wielce jjUozmaieony 
pirogra-ąW.oteęi-a? utwory Rsgcira, Lado, 
RóżyckiegC':>..AVteiifcvElkie<go, Kreislera, 
Hubacja r Pa.ganiniegifr. Bilety nabywać 
możn L tylko w składzie cygar p. Eich- 
bauima róg Dyrekcyjnej i Poprzecznej. 
X OPIEKA NAD DZIECKIEM W WIE
KU PRZEDSZKOLNYM. Sejmik bedaiń 
ski, realizując stopniowo program pracy 
w -zakresie opieki nad dzieckiem w wie
ku przedszkolnym, postanowił w możli
wie najkrótszym czasie uruchomić dal
sze dwa przedszkola, mianowicie drugie 
z rzędu przedszkolie w Porąbce i jedno 
w. Rogoźniku. Dążeniem samorządu po
wiatowego jest, aby każda większa wieś 
posiadała własne przedszkole.
X JESIENNE PRZYMROZKI. Rozpoczę
ły się jńż nocne przymrozki jesienne, 
które warzą pożółkłe liście i resztki zie
leni. W ciągu ostatnich nocy termometr 
wskazywał od 1 do 2 stenni R. poniżej
ZCfflŁ-

żniszezoaiegio
,, na ro

gu ulic Piłsudskiego i Teatoailnej w So
snowcu złożyli w naszej Administracji:

70) Józef Kosis (kw. n.r 272) zl. 10.00
71) .Ad.am Lewandowski (kw. nir 275) 

zł. 5.00.
72) B. Garliński (kw. nr 276) zł. 5.00.
75) Próifeśorowa Zawadzka (kw. nr. 

277) zl. 2.00.
74) Truszkowska Stefan ja (kw. nr 276) 

ał. 10.00.
75) Podsuiadlo Stefan (kw. uir 281) 

zł. 5.00.
76) Beiziimiermie (kw. nr 282) zl. 1.50.
77) Wanda Brzosko (kw. nr 283) zł. 5.00
78) Helena Brzosko (kw. nr 284) zl. 5.00
79) Doktorowa K. (kw. nr. 286) zl. 

20.00.
80) Miazek Stefan (kw. nr 287) zł. 3.00.

X SOSNOWIEC W POWODZI ILUMI
NACJI. jak Sosnowiec Sosnowcem nie 
było takiej iluminacji, jak w uib. sobotę 
i (niedzielę. Zapewne, nie była ona tak 
wspaniałą, jak w Warszawie, albo nawet 
w Katowicach, ale miejscowe firmy i po 
szcizególue osoby u-czymily wszystko co 
mogły uczynić i niektóre efekty świetlne 
zupełnie nie ustępowały iluminacjom w 
Warszawie. Bardzo ładnie skonstruowa
ły efekty świetlne firmy: Sosnowieckie 
Towarzystwo (emblematy górnicze), C. 
G. Szocn (Wspaniała hranna), Fitaner i 
Gamper, Dietel iłd. Z domów w śródmie
ściu wyróżniały się Bank Polskii, miesz
kanie dyr. Bereszki, Kino Udziałowe, Ka 
sa chorych, stacja, brania Lasku sportowe 
go „Sokoła“ itd. Prócz efektów świetł- 
nych poszczególne domy zostały obficie 
umajone zielenią i sztandarami narodio- 
wemi, przyczem niektóre wystawy skle
powe (firm Czechowiskicgo, Białasa, Ku
charskiego, Wiedzy, Przewodnik, Mie- 
szalskie.go, Hlawsikiiego, j agiellowicza, 
Sucharikiewiozowej itd.) były istotnie u- 
trzymane na wysokim poziomie artysty
cznym. To też można powiedzieć zupeł
nie szczerze, że społeczeństwo, w Sosnow 
cu uczyniło wszystko, aby godnie obcho
dzić 10-leeie Niepodległości Polski.
X OFIARY" NA POMNIK 11 P. P. Na 
pomnik oficerów i żołnierzy lip. p., któ 
ry ma stanąć w Będzinie, złożyli ofiary: 
Związek powstańców śląskich (grupa Cze 
ladź) 36 zł., pracownicy miejscy m. Czoła 
dizii 66 zł., Dorn ludowy na Saturnie 3 zl., 
urzędnicy tow. „Czeladź“ 54 zł., członko
wie klubu tow. „Satuirm“ 10 zł. Cała ta 
suma została przekazana Komitetowi bu
dowy pomnika w Będzinie.
X UFUNDOWANIE SZTANDARU 
SZKOLNEGO. Społeczeństwo w różny 
sposób maniifestowalo swoje uczucia pa
triotyczne i przywiązanie do wolnej Oj
czyzny w dniu obchodu 104ecia niepo
dległości Polski.

I dzieci szkoły nr. 1 w Będzinie upa
miętniły dzień ten ufundowaniem sztan
daru szikolneg-O', zalkupioaieigo ze składek 

. zebranych wśród siebie. Szkoła ta w po
dchodzie wyróżniała się karnym i doda-
tn.inr^wyglądem. Krocząc z własną orkie
strą i nowym sztandarem, czyniła^nie
zmiernie miłe i sympatycznie wrażenie. 
To też z satysfakcją kreślę kilka słów, 
by tą drogą złożyć podziękowanie od ró 
dziców kierownikowi szkoły p. W. Wel- 
manowii za jego pracę nad podniesieniem 
wiedzy i kultury wśród naszych dzaeci, 
a także gronu nauczycielskiemu, które, 
rozumiejąc swoje zadanie chętnie, prócz 
pracy w szkole, Bierze udział we wiszyst 
kich imprezach szkolnych.

Zbożna ta praca niewątpliwie przynie
sie jaknaijlepsze wyniki dla dobra społe
czeństwa i kraju. Juljiisz Laudem. 
X SPRAWA ZGŁASZANIA WOLNYCH 
MIEJSC. Jak się dowiadujemy, nowa or
ganizacja P. U. P. P. w Sosnowcu prze- ' 
widuje następujący podział poszczegól
nych zakładów pracy, pod względem 
zgłaszania wolnych miejsc. Zakłady pra 
cy, znajdujące się na terenie Sosnowca, 
obowiązane są zgłaszać, celem otrzyma
nia potrzebnych robotników, wolne 
miejsca do P. U. P. P. Sosnowiec (refsirat 
(pośrednictwa), na terenie Zawiercia do 
elkspazytury P. U. P. P. w Zawierciu na 
terenie Dąbrowy, Będzina, Czeladzi 
i Olkusza do Magistratów tych 
miast, zaś na terenie powiatów Bę- 
diaińslkiego, Zawieirciańsikiiego i Olkus
kiego do odnośnych urzędów gmiinnycdi- 
Natomiast zawiadomienia definitywn10 
nowoprzyjętyc-li i zwolnionych, zakłady 
■pracy z całego terenu winny przesyłać 
beziioaMdińa-do_RUPT. w Soisososafiu*
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Ostatnie posiedzenie |
RADY MIEJSKIEJ W SOSNOWCU. !

Plemairme posiedzenie Rady miej- ’ 
skiej odbędzie się jutro w Hali pasie- i 
dzeń Rady przy ul. Warszawskiej 6, 
o godz. 7 m. 30 wieczorem. Porządek 
obrad: 1) Zatwierdzenie projektu do
jazdów pod wiadukt kolejowy na. ul. 
Piłsudskiego. 2) Zapiisaraie miasta 
Sosnowca na członka Związku Iowa- . 
rzystiw ogródków działkowych Rze- 
azypoisipolitej. 5) ’Wydzierżawienie 
Irudynku teatru miejskiego TUR.
4) Uchwalenie statutu miejskiej Ka
sy oszczędności. 5) Sprawa sprzeda
ży samochodu „Ford“. 6) Nadanie 
nazwy placowi pzred dworcem kole
jowym. 7) Wypłacenie jednorazo
wego zasiłku pracownikom miej
skim. 8) Zmniejszenie podatku od fil
mu p. i. „Szaleńcy“. 9) Powiększe
nie udziału w ąp. Słów, sipoż. Zagł. 
Dąbrowskiego „Produkcja". 10) Za
twierdzenie projektu regulacji tere
nu po bocznicy kolejowej niweckiej 
(ul. Warszawska).

X ZABAWA NA SIEROCINIEC IM. 
MARSZAŁKA PIŁSUDSKIEGO urządzo
na w uib. niedzielę przez restaurację i ca 
kiernię Warszawską w Sosnowcu, uro
zmaicona symopatycznemi atrakcjami i 
dancingiem przyniosła na rzecz Sierociń 
ca 175 zł. jako 5 proc, z dochodu z zaba
wy, Zabawa trwała do późnej nocy i to- i 
czyła się w nastroju istotnie beztroskim ! 
i ochoczym.
X ZAJĘCIA APLIKANTÓW SĄDO
WYCH. Kancelaria prezesa Sądu okrę
gowego w Warszawie rozesłała aplikan
tom sądowym do wypełnienia deklara
cje, stwierdzającą, iż podpisujący dekla
rację aplikant żadnych zajęć ubocznych 
nie posiada. Podstawą rozesłania formu
larzy jest okólnik wiceministerstwa Ca
ra, przypominający, iż w myśl obow.iązu 
jącyeh przepisów sędziowie i aplikanci 
nie mogą zajmować się czynnościami, 
niieodpowiadającemi powadze zajmowa
nego przez nich urzędu. Aplikanci sądo
wi, pragnący W czasie aplikacji zajmo
wać posady łub jakiekolwiek stanowis
ka, winni każdorazowo uzyskiwać od 
prezesa Sądu zezwolenie.
X SPRYTNA ZŁODZIEJKA. Katarzyna 
Siwek zamieszkała w Sosnowcu przy uli
cy Przechodniej 3 wychodząc onegdaj 
rano z mieszkania, pozostawiła w niem 
dziewięcioletnią córkę, Irenę. W czasie 
nieobecności Siwkowej do mieszkania 
weszła jakaś nieznajoma kobieta, która 
oświadczyła dziewczynce, aby z polece
nia matki wydała jej 2 sukienki i spó
dniczkę. Dziecko uwierzywszy nioznajo- • 
mej, wydało jej żądane przedmioty, 
przedstawiające wartość 50 zł. Nieznajo
ma, otrzymawszy żądaną garderobę ulo
tniła się w niewiadomym kierunku. Od
szukaniem jej zajęła się policja.
X 6 KUR, wartości 50 zł. skradziono w 
nocy z komórki Marji Krawczyk, żarnie 
szkałej w Sosnowcu przy uiliicy Koperni
ka 2.
X PRZYKRY WYPADEK. Właściciel po 
sesji w Czeladzi przy ul. Będzińskiej 20, 
Ignacy Lewandowski, oczyszczając dół 
kioaczny w porze wieczorowej, nie przy 
krył go z powrotem, co omal nie pocią
gnęło za sobą tragicznych konsekwen- 
cyj. Lokator tego domu Ziębcki Wincen
ty, idąc wieczorem do ubikacji, wpadł 
do dołu, niszcząc sobie ubranie i dotkli
wie się tłukąc. Jeszcze całe szczęście, że 
wypadkowi temu uległ człowiek dorosły, 
który mógł się z dołu kloacznogo wydo
być bez niczyjej pomocy.
X DOGODZIŁ SOBIE. , W rowie przy 
ul. Nowopogońskiej w Czeladzi, policja 
znalazła nieprzytomnego mężczyznę. Po 
prze wiezieniu go do komis ar j atu okaza
ło się, że jest nim Pacak Franciszek z 
Grodźca, który przez nadmierne użycie 
wódki postradali przytomność. Policja 
zmuszana była przewieźć Panaka do sapi 
tala, gdzie lekarz zastosował sztuczne 
Przepłukanie żołądka, po którem amator 
spirytualji przyszedł do przytomności, 
Poczerni na rekonwalescencję został osa
dzony w areszcie.

Sprawa budowy gmachu
dla SEMNARJUM ŻEŃSKIEGO w 

SOSNOWCU.
Dnia 4-go listopada odbyło się w So

snowcu walne zgromadzenie Kola opieki 
państwowego seminarjum nauczyciel- 
'kic®<> im. Mar ii Konopnickiej.

Zarząd Koła złożył sprawozdanie ze 
swej działalności za okres roku szkolne
go 1927 — 28. Najważniejszym punktem 
tego sprawozdania były wyniki starań 
zarządu w sprawie budowy własnego 
gmachu dla seminarjum. Rezultatem 
tych zabiegów jeist uzyskanie od Magi
stratu sosnowieckiego placu pod budo
wę przy ul. Suchej. Budowa na tym pla
cu będzie mogła być rozpoczęta na wios
nę. W Banku Związku spółek zarobko
wych złożona została suma kilkudziesię
ciu tysięcy złotych na budowę gmachu,Przed wyborami w Dąbrowie.

UNIEWAŻNIENIE LIST KOMUNIS TYCZNYCH. — BłOGIE RACHUBY 
P. P. S. — LISTY KANDYDATÓW.

W ubiegły poniedziałek odbyło się 
posiedzenie głównej komisji wybór- j 
cżej w Dąbrowie, na którem posła- | 
nowiiono unieważnić obydwie listy 
komunistyczne kandydatów do Rady 
miejskiej, tj. lisię nr. 7 bloku jedno
ści robotniczej i listę nr. 10 samopo
mocy mofocrtaifliozej. Pozostało zatem 
ważnych list 12.

Zauważyć należy, iż dwóch człon
ków komisji, delegowanych z ramie
nia, Magistratu, złożyło na wspomnia- 
neun posiedzeniu protest przeciwko j 
numeracji zgłaszanych do komisji 
list kandydatów. Jak już nadmieni
liśmy, socjaliści obcięli urządzić „ka
wał“ stronnictwu B. B. i zająć nr. 1. 
W tym celu zgłosili fikcyjną listę ma 
pierwsze miejsce, licząc, iż tym spo
sobem wywołają zamęt wśród zwo
lenników tego ugrupowania. Trick 
się nie udał i stąd ni czadowolenie w 
obozie socjalistycznym, co świadczy, 
że nieszczególnie muszą się czuć do
tychczasowi potentaci ulicy, .jeżeli 
już tak naiwnych chwytają się spo
sobów.

A już bardzo pikantnego kolorytu 
nabiera fakt, że wymienieni dwaj 
socjaliści, będący delegatami Magi
stratu do gł. komisji wyborczej, gło
sowali za unieważnieniem komuni
stycznych list wyborczych, zapewne 
w tej błogiej nadziei, że w braku 
własnej listy komuniści rzucą swe 
glosy na listę P. P. S. i uratują ją od 
zagłady.

Listy kandydatów do Rady zosta
ną w czwartek rozplakatowane na 
mieście.

Dla zaspokojenia ogólnej ciekawo
ści, podajemy początkowych kandy

0 puste butelki monopolowe
ZABIEGI RESTAURATORÓW 

UWIEŃCZONE POWODZENIEM.
Jedną z wielkich bolączek wszyst

kich restauratorów w Polsce jest 
siprawa pustych butelek. Zasadniczo 
—- butelki wliczane są do ceny wó
dek, płaconej zarówno przez restau
ratorów jak i ,^konsumentów“. Bu
telki te skupują następnie handlarze 
i dostarczają dyrekcji monopolu spi
rytusowego. Z tego powodu restau
ratorzy oddawna zwracali się do dy
rekcji monopolu spirytusowego z 
propozycją kupowania bezpośrednio 
od nich butelek pustych sposobem 
dawnego monopolu rosyjskiego, t. j. 
przez oznaczenie na każdej butelce 
osobnej ceny napoju samego i. ceny 
butelki i przyjmowanie w tej cenie 
butelek pustych od konsumentów i 
następnie od restauratorów przez ino 
nopol spirytusowy. Zabiegi te, do
tychczas. bezskuteczne, obecnie osią
gnęły pomyślne wyniki. Dyrekcja 
monopoliu spirytusowego oświadczy
ła, że zastosuje w najbliższej przy
szłości przyjmowanie pustych bute
lek, jednakże w partjach niiemniej- 
szyc-h jak 10 tys. sztuk. Dla ułatwie
nia sobie przeprowadzenia rozrachun. 
ków restauratorzy projektują odda
wanie wszystkich butetilek przedsię- 
biorcy przewozowemu, dostarczają
cemu poszczególnym restauratorom, 
wódki z rozlewni monopolowych. 
Czy i „konsumenci" monopolu spiry
tusowego otrzymają jakiś ekwiwa
lent za puste butelki, dotychczas nie 
wiadome

X CO KOMU SKRADZIONO? Łaj a Ast, 
zamieszkała w Sosnowcu (Modrzejow- 
ska 50) zawiadomiła policję, że niezna- 
u.i siurawcv stracili i.'*  ze skleiDU na tar

która powstała z opodatkowania się ro
dziców. Pozatem Magistraty Sosnowca, 
Czeladzi oraz Sejmik będziński przyrze- 
kły s-ubsydja. Zarząd przedstawił plan i 
kosztorys nowej budowli, sporządony 
przez architekta inżyniera Uthke, który 
policzył sobie niezwykle skromne hono- 
rarjum.

Po wyborze nowego zarządu zgroma 
dżemie upoważniło gy do poczynienia 
starań w Ministerstwie oświaty o przy
znanie suŁsyidjum., ewentualnie pożycz
ki na budowę gmachu dla seminarjum.

datów każdej z ważnych list.
Lista nr. 1 — B. B.: pro£. Adam Pi

wowar, Edward Borowiecki, Teofil 
Trzęistnnieich, dyr. Józef Kaczkowski. 
Romuald Kieki. Janina Berbecika itd.

Lista nr. 2 — P. P. S.: Zygmunt 
Cieplak, Jan Bielniik, Bolesław Zie
liński, Jan Cupiał.

Lista nr. 5 — Bezpartyjny komitet 
robotniczy: Jan Pacia, Józef Sperka. 
Wincenty Zalewski itd.

Lista nr. 4 — Bund: Ąbram Ro- 
zebaium, Izaak Brukner itd.

Lista nr. 5 — Poalej Sjon-lewica: 
Zyisnjąn Chrzanowski, Jóaek Kirsz- 
bauim itd.

Lista nr. 6 f— Poalej Sjon-prawica: 
Maksymiiiljan Treppeir, Szymon .Miitel- 
inan itd.

Lista nr. 8 — Blok mieszczańsko- 
gospodarczy: Stanisław Nowak, Piotr 
Bednarczyk, Roman Żelawski, Anto
ni. Malewski itd.

Lista nr. li — Komitet narodowy: 
inż. Walery Janota, inż. Józef We
ber, Stefan Bednarczyk, Antoni La- 
łewiciz, Wacław Kaznowski, Mar ja 
Srokowska itd.

Lista nr. 12 — Żydowski blok na
rodowy: Bernard Rechniie, Lipa Fu
terko itd.

Lista nr. 15 — Żydowski blok reli
gijny: Lewek Stirzegowski, Dawid 
Prejzenowioz itd.

Lista nr. 14 — Żydowski blok rze
mieślniczy: Dawid Grinbaum i Lejba 
Winogron.

Wreszcie lista nr. 15 — Zjednocze
nie zawodowe polskie (NPR.): Fran
ciszek Różański, Jam Bojko, Andrzej 
Wojtacha itd

gu przy ulicy Kowalskiej skarpety i weł 
nę, wartości 118 zł. Stanisławie Błasz- 
ezyńskiej z Sosnowca (Gołębia 6) nie
znany sprawca skradł na dworcu toreb
kę Tęczną z zawartością 80 zł.

O nieszczęsnym Fredziu,
KTÓRY ZRYWAŁ ŚLIWKI.

W dniu wczorajszym przed Sądem o- 
kręgowym w Sosnowcu odpowiadał Sta
nisław Dryjsiki lat 22, mieszkaniec m. Dą 
huowy Górnicz-ej (Poniatowskiego 6) o 
zabójstwo lO-letniego Alfreda Jezierskie 
go.

Akt oskarżenia zarzuca Dryjskiemu, 
' że w dudu 25 sierpnia 1928 r. w Dąbro- 
! wie Górniczej umyślnie uderzył kamie- 
! niem w głowę Alfreda Jezierskiego, po- 
i wodując pęknięcie czaszki w okolicy cie 
1 miendowej.
i Zajście posiadało tlo następujące: 
i Dnia 25 sierpnia 1928 r. około godz.

popod. 10-letind Alfred Jezierski wraz z 
: rówieśnikami swymi Jasiem Dudą i Źclzi 
i sławem Czarnotą poszli na śliwki do o- 
-grodu Dryjskiego. Odważny Fredzio 

i wszedł na płot- i zrywał śliwy, koledzy 
! zaś jego stali na czatach w pewiiem odda 
i leniu. Właściciel ogrodiu usłyszawszy sze 

lest gałęzi, podbiegł do malca, stojącego 
na płocie i rzucił w niego kamieniem, tra 
fiając go w głowę. Przewieziony tego sa 
mego dnia do szpitala Alfred Jezierski 
zmarl. Sekcja zwłok ustaliła, że śmierć 
nastąpiła wskutek krwotoku mózgowego 
w związku z pęknięciem czaszki ciemie
niowej.

Na rozprawie podsądny clo winy się 
nie przyznał, twierdząc, że nikogo w o- 
grodzfe nie gonił, ani w nikogo nie rzu
cał kamieniami.

Przesłuchano szereg świadków, któ
rych zeznaniami wina Dryjskiego nie zo
stała udowodnioną, wobec czego. Sąd o- 
kręgowy wydal wyrok uniewinniający 
Stanisława Dryijsikieso.

5

OFIARY
złożone w Adm. „Kurjera Zachodniego“.

Józef Koss, n.a wdowy i sieroty po po
ległych w obranie Ojczyzny za czasów 
moskiewskich składa zł. 82.00 kw. nr. 273

—
Truszkowska Stefanja na LOPP składa 

zł. 20.00, kw. nr. 279.

Zamiaist wieńiGa dla ś. p. Zofji z Cheraa 
nowsikich Bandarowej składamy za po
średnictwem Redakcji „Kuirjera Zacho
dniego" na Polską Macierz Szkolną kwo
tę zł. 50.00 (trzydzieści) kw. nr. 274.

Mederowie.

Warszawska cuiktiernia i restauracja 
5 proc, od dochodu z zabawy urządzonej 
w dniu 11 listopada bir. na siorociiniiec im. 
marsz. Piłsudskiego zł. 175 (sto siedem
dziesiąt pięć) kw. nr. 285.

RronlKa Zawiercia.

X KOMITET RESTAURACJI KOŚCIO- 
ŁA komunikuje nam, że dotychczasowy 
ogólny wpływ składek wynosi do dnia 
51 października r. b. 24.232.98 zł.
X NOWE CENY MIĘSA WIEPRZOWE 

i GO podaje nam komisja cennikowa. Ce- 
! ny te obowiązują od dzisiaj: słonina świe

ża 3.50, szmalec topiony czysto wieprzo
wy 4.50, szynka i żyle 6.00, polędwica 

i 6.00, boczek gotowany i rolada 4.40, setr- 
i dełkii 4.50, parówki 4.80, rozmatości I gai.

4.90, rozmaitości II gat. 5.S0, mortadela 
cytrynowa 5.00, martadela siekana 3.80, 
salceson włoski 3.90, kiszka pasztetowa
3.90, kiełbasa krakowska 4.40, kiełbasa 
zwyczajna 5.80, kiełbasa setrdełowa 3.90, 
kiełbasa krajana sucha 6.60, schab 3.00, 
wieprzowina z bilem 3.20, kiszka kasiza- 
na .z kaszy tat. 1.00, kiszka kaszana z ka
szy jęcz, 0.80, kiszka z drobnej kaszy ta- 
tarczanej 1.70, kiszka wątroibiana (letber- 
wuszt) 2.20, kadryl 2.20, wieprzowina su
rowa 3.00.
X KUŹNIA PRZY GÓRNOŚLĄSKIEJ. U 
lica Górnośląska, będąca jedną z więcej 
reprezentacyjnych i leżąca właściwie w 
śródmieściu, ma swój fenomen. Jest nim 

; kuźnia, znajdująca się pod nr. 47. Nie 
możnaby mieć niic przeciwko temu, gdy
by kuźnia znajdowała się głęboko w po
dwórzu. Jest ona jednak pozostałością z 
tego czasu, gdy w tern miejscu było prze 
dmieście i stała wówczas przy trakcie. 
Dziś stoi przy chodniku, na którym leżą 
rozsypane pługi i brony, naprawia się 
pojazdy, kuje konie itp. Nietyłko powo
duje to burzenie chodnika w tym miej
scu i stałą kałużę grząskiego błota, ale 
przy kuciu koni, kiedy kręcą się tam dro 
bne dzieci, zagraża bezpieczeństwu. Na
leżałoby, aby powołane czynniki uregulo 
wały tą sprawę.
X POŻAR. W Huitkach, gm. Rokitno 
Szlacheckie, spaliła się stodoła dzierżaw 
cy Kazimierza Więckowskiego. Ponie
waż zachodzi podejrzenie podpalenia, po 
licja prowadzi w’ tej sprawie śledztwo.

Straszny wypadek
NA KARUZELI.

Na placu .zabaw w Częstochowie <z 
jadącej pełną szybkością karuzeli 
wypadł wskuiteik własnej oieostrioż- 
nośoi niejaki Paczyńslkii i spadł w 
ttam, stojący doikoła. Upadając Pa
czyński udieaizyl nogami w brzuch 
niejakiego Krzysz-azylka, który do
znawszy obirażeń wewnętrznych 
zmarl nazajutrz. Ponadto uderizoiną 
została kobieta nazwiskiem Kubaino- 
wa, która doznała złamania żeber i 
pewien niezuapy mężczyzna doznał 
ciężkich obrażeń cieleśnych. Paczyń
ski został aresztowany.I
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w najszczęśliwszej 
KOLEKTURZE

Obchody 10-lecia niepodległości.
NA DĘBOWEJ GÓRZE.

Dzień 11 listopada na Dębowej Górze 
dzięki personelowi naiuczycaelskiemti 
szkoły powszechnej minął bardzo uro
czyście. O godiz. 11 odbył się w lokalu 
szkolnym poranek dla dzieci. Po odśpie
waniu hyminu, jedna z nauczycielek wy
głosiła okolicznościowe przemówienie, 
po którem nastąpiły chóralne śpiewy i 
deklamacjo dziatwy oraz odegrano sztu
czkę „Zaklęte dzwony“. Całość poran
ku wypadła bardzo u dat nie.

O godz. 17 odbyła się akademja dla 
starszych, zorganizowana przez p. Da- 
nielew tezową, Kramarezykównę, Błasiz- 
czyko-wą i p. Dubę. Uroczystość rozpo
częła się odśpiewaniem hymnu narodo
wego, po którym p. M. Kondracka wy
głosiła okolcznościowy odczyt. Następ
nie na wniosek kierowniczki szkoły p. 
Danięlewiczowej publiczność licznie 
zgromadzona uczciła przez powstanie pa
mięć mieszkańców Dębowej Góry, któ
rzy polegli w walce o wolność. Akade- 
mję urozmaicał śpiewem chór dzięki, 
które również odegrały sztuczkę „Zaklę
te dzwony“. Całość dzięki starannemu 
przygotowaniu imprezy wypadła wspa
niale (Z. T.).

W GRODŹCU.
Obchód święta niepodległości Polski 

w Groidźcu odbył się podług zapowiedzi 
i wypad! bardzo uroczyście. W sobotę po 
capstrzyku i ogniach na górze św. Doro
ty, odbyło się w sali klubu grodzieckie- 
go T-wa przedstawienie amatorskie, na 
którem wystawiono 5 aktową sztukę p. 
t. „Bolszewicy“. Amatorzy dowiedli, że 
usilną pracą można w krótkim czasie wy 
stawić sztukę trudną i o dużej obsadzie. 
Na szczególne wyróżnienie zasługują 
panie. L. Staszkiewiczów a, H. Madej
ska, M. Stachuro  wina, O. Fijałkowska o- 
raiz panowie: W. Łodaiński, W. Kulesza,
E. Berger, H. Krężel, J. Koźmiński i M. 
Pilarski. Reszta amatorów dostrajała się 
do gry i całość wypadła zupełnie zad-a- 
walniająeo.

W niedzielę rano odegrano pobudkę, 
a następnie uformował się pochód, który' 
z przed grobu „Nieznanego żołnierza 
wyruszył na nabożeństwo do kościoła. 
Po nabożeństwie i defiladzie przed gro
bem ,,Nieznanego żołnierza“, gdzie prize- ? 
mawiał p. Dobrowolski, a chór T-wa I 
„Lira“ odśpiewał, specjalnie, przygoto- 
wane pieśni, organizacje udały się w po
chodzie na miejsco-wyy cmentarz, gdzie 
złożono wieńce na grobie powstańców.

Popołudniu koncertowały orkiestry, a 
o godzinie 4 odbyła się akademja w sali 
zbornej grodzieokiego Tow. na której 
przemawiał p. Wacowski oraz koncerto
wali mandoliniści „Sokoła“. Wieczorem 
odbyła się w w salach klubu grodziec- 
kiego Tow. uroczysta akademja, odczyt | 
na temat uroczystości wygłosił p. mec. 
Łaszczyński, po uprzedniem odegraniu 
przez mandolini-stów „Sokola“ Hymnu na 
rodowego. Pp. Bortnowska i Z. Gluziń- 
fika bardzo ładnie zagrały na 4 ręce kil
ka utworów fortepianowych, p. Stefan 
Peucke-r czarował swoją grą na skrzyp
cach, p. Bernaszewski swoim pięknym 
śpiewem, a pani' Bortnowska dzielnie i 
wytrwale dopomagała im swoim akom- 

panjamen-tem. Wogóle całość poszczegól
nych akademji wypadła bardzo dobrze 
i cieszyła się ogromną frekwencją pu
bliczności.

Komitet obchodu z p. dr. St. Karszem i 
p. R. Gluiziińskim na czele czynił wszyst
ko,, co w jego mocy było . tylko dzięki 
tej mrówczej pracy było Wszystko nale
życie przygotowane i urządzone

W GOŁONOGU. i

Obchód uroczystości 10-lecia niepo
dległości Polski wypądł niezwykle oka
zale w Gołonogu i zapewne zostanie się 
na długo w pamięci mieszkańców. Z ra
na ze szkoły dawnej wyruszył pochód z 
zebranych organizacyj jak: kółko rolni
cze, Czerwony Krzyż, Kasa Ste-fcizyką, 
drużyny harcerskie: żeńska i męska, 
szkoły i orkiestra „Harmonji", które to 
grupy spotkały się z pochodem z ko,p. 
„Flora“, wisikłacl którego wchodziły straż ; 
ogniowa, Narodo-.wa organizacja kobiet, 
Stow, sipożyw. „Flora“, Polska Praca, ■ 
szkoły, zarząd kop. „Flora“ na czele z p. 
dyr. Farj-a-szewskim w towarzystwie or
kiestry tejże kopalni. Razem udano -się 
do kościoła. Ks. Ha mai a odprawił uro
czyste nabożeństwo, a ks. prałat Urbań
ski odczytał list .pasterski, na zakończe
nie zaintonował „Te Deum“ i „Boże coś 
Polskę“. Po skończoinem nabożeństwie 
pochód cały udał się na stację kol., gdzie 
ks. prałat dokonał poświęcenia pamiąt
kowej tablicy wzniesionej kosztem pra
cowników kolej, z inicjatywy p. Kulejo- 
wski-ego, Kocyby i Borowczyka. P. Sa- 
piński wygłosił okolicznościową bardzo 
w z ruszającą mowę, puczem pochód się 
rozwiązał. O godz. 16.30 w nowej szkole 
odbyła się uroczysta akademja. Słowo 
wstępne wygłosił nadleśniczy p. inż. Ej- 
chler, na resztę złożyły się śpiewy wy
konane przez dziatwę szkolną pod kie
runkiem p. B-roka, kierownika szkoły w 
Gołonogu, deklamacje, oraz żywe i rze--. 
wne obrazy pt. „Polska“. W czasie ostat
niego aktu gdy przedstawiano Polskę 
niepodległą, zebrały się wszystkie stany 
z oddaniem hołdu, a od obywateli Golo- 
n-oga dwóch małych „krakowiaków“ zło
żyło uchwałę o budowie Domu ludowe
go tak potrzebnego dlla Golonoga. Na sc : 
nę w tym momencie wniesiono model Do 
mu ludowego a wówczas p. Dętko wyglo 
sil wiersz Koriopnickiej o budowie do
mu.

Na zakończenie odśpiewano Rotę oraz 
wzniesiono okrzyk na cześć Polski, Pre
zydenta i marsz. Piłsudskiego. Należy 
serdecznie podziękować niestrudzonej p. 
inż. Ejchlerowej za położenie zasługi przy 
reżyserowaniu tej imprezy, jak również 
p. inż. Ej clii er owi oraz p. Brokowi Uro
czystość ta na długo zostanie w pamięci 
obywateli Gólo-noiga i niewątpliwie społę 
guje starania około budowy Domu ludo
wego

W NIEMCACH.
W sobotę 10 b. m. o godz. 5 popołudniu 

capstrzyk. Pochód wyruszył z kolonji 
Pekin, kierując się przez Porąbkę, Kazi
mierz do Niemiec. W pochodzie wzięli 
udział: konitet wykonawczy za sztanda
rem, orkiestra, $traż ogniowa i górnicy 
z lampkami .z kopalni Kazimierz i jul- 

jusz, T-wo gimnastyczne „Sokół“, harce
rze i okoliczni mieszkańcy. Następnie o 
godz. 7 wieczorem prof. Kuźniak wygło
sił okolicznościowy odczyt. W niedzie
lę 11 b. m. odbyła się o godz. 10 rano 
zbiórka przy krzyżu między Kazimie
rzem a Grabo-ciinem. Przed wyruszeniem 
pochodu do kościoła parafjałnego w Po
rąbce inż. Marczewski wygłosił krótkie 
przemów i enie, zakończone odczytaniem 
i uchwaleniem rezolucji o nadaniu naz
wy placowi przy krzyżu „Plac li-go li
stopada“. Następnie pochód ruszył do 
kościoła. W pochodzie wzięły udział: or
kiestra, straż ogniowa i górnicy ze swe- 
mi sztandarami sokoli, harcerze i miej 
scowa ludność. W czasie nabożeństwa 
ks. proboszcz Krzyżanowski wygłosił ka 
zanie okoliczniościowe. Po skończone-m 
nabożeństwie pochód ruszył przez Po
rąbkę na koloinję Pekin, gdzie odbyła się 
ceremoińja odsłonięcia i poświęcenia ta
blicy -wmurowanej w ścianę frontową 
gmachu szkolnego. Podczas tej cere- 
m-onji podniosłe przemówienia wygłosi
li p. dyr. Wojewódzki, ks. proboszcz 
Krzyżanowski i wzmieisjon-o okrzyki na 
cześć Naj j-aśnie j-s zej Rzeczypoispolitej, 
P. Prezydenta Mościckiego i marszałka 
Piłsudskiego. Między godz. 2 i 4 popo
łudniu odbyły się wyścigi piesze w 
trzech biegach na 1000, 250 i 500 metrów. 
Zwycięzcy w biegach zostali odznaczeni 
nagrodami w postaci 9-ciiu żetonów. O 
godz. 4 odbyły się odczyty w szkołach 
na Pekinie i Porąbce. W sobotę i nie
dzielę w szkolę na kol. Pekin urządzono 
bezpłatne przedstawienie dla dzieci i 
starszych. Zokończono uroczystość ludo
wą zabawą taneczną w gospodzie War
szawskiego T-wa na Niemcach

W OLKUSZU.
Pomimo deszczu w dniu 10 lnu, wie

czorem w Olkuszu odbył się capstrzyk 
wszystkich oirganizacyj przysp. wojsk., 
straży oraz dzieci z lampionami kolor-o- 
wenni i pochodniami. Miasto oświetlono, 
gmachy starostwa i Magistrat udekoro
wano efektownie. Dnia 11 bm. przy mo
żliwej pogodzie o godz. 8 rano śpieszyły 
na punkt zborny do szkoły powsz. nr. 1 
organizacje olkuskie, straże, okoliczne or 
kiestry or-az ludność papierni „Klucze“ 
z orkiestrą na czele.' Przed godz. 9 po
chód ruszył cło kościoła, gdzie zostało od 
prawione uroczyste nabożeństwo. Na chó 
rze przygrywała orkiestra smyczkowa 
pod dyr. prof. Kołacza. Po nabożeństwie 
pochód ruszył na miasto-, a następnie n-a 
rynek, gdzie defiladę przyjął p. starosta 
Stami-rowski i przedstawiciele władz ko 
munałnych. Z trybuny przemówili pip. dr 
Łapiński i F. Majcheirkiewicz. Wieczo
rem w ślicznie przybranej s-ałi szkoły 
paw. nr. 1, odbył się uroczysty wieczór 
(akademja). Na program złożyły się: 
hymn narodowy odśpiewany prze.z „Hej
nał" i zebranych, przemówienie p. staro
sty Stamirowskiego. żywy obraz — Wol 
na Polska itd. W synagodze żydowskiej 
odprawione zostało ■ specjalne nabożeń
stwo z okazji 10-lecia Polski, poczerń oko 
liiczności-o-we przemówienie wygłoisił miej 
s-c-owy rabin po żydowsku, a uzupełnił 
po polsku ławnik Magistratu, p. Blum

W ŻARKACH.
W Żarkach o-bchód rocznicy niepodle

głości Polski rozpoczął się w sobotę wie
czorem iluminacją pomnika Kościuszki, 
z-a pomocą specjalnie urządzonej insta
lacji elektrycznej, oświetleniem i uidekc 
row-aniiem flagami narod-o-wemi domów, 
-oraz defiladą ludności poprzez . ulice 
miasta przy dźwiękach muzyki strażac
kiej. -W niedzielę 11 b. m., po uroezy- 
stem nabożeństwie w kościele i odśpie
waniu Te Deum, przy tłumnie zgroma
dzonej publiczai-o-ści n-a rynku, adwokat 
Jęd-ruiszek wygłosił odczyt, p-odnos-zą-c 
znaczenie wolności, nawołując do ofiar
ności na rzecz państwa, będącego j-esz- 

:' c-ze na dorobku, i ostrzegając przed we-
■ wnęt-rzymi wrogami, którzy -usiłują roz- 
( bić naszą je-clność, podkopują relig-ję, sta 
Ś rają s-ię wywołać walki kła-sowe.

Następnie sf-ormo-wał się pochód, zło-
■ żony z przedstawicieli wszystkich władz, 

instytucyj, stowarzyszeń i licznie zgro-
i madz-o-nej ludności, który ud-ał się n-a 

cmentarz, na grób poległych po-wstań- 
| ców, których pamięć uczoił krótkim 
1 przemówieniem p. Przybytnieweki. Po 
1 odegraniu Hymnu narodowego, pochód 
t powrócił na rynek, gdzie się rozwiązał.' 
| Uroczystość pozostawiła podniosłe wirą- 
y żemie wśród uczestników (X).
I
, W NIEGOWEJ.
■ Uroczystość, 10-lecia niepodległości od 
S była się-we wsi Niegowa w następują- 
1 cym terminie i porządku. Dnia 10 b. m. 
i wszystkie-.szikoły powszechne urządziły

I' o-dczyty i pogadatnki z dziećmi. Wieczo
rem z wieży kościelnej odegrany został 
hejnał. Dnia 11 b. m. o godizinie 8 z-a- 
hrzmiat z wie-źy kościelnej hejnał, o go
dzinie 9, zebrała się Rada gminna na nad 
zwyczajne posiedzenie, na którem wyra
ziła głęboką radość z okazji 10-leci-a nie
podległości państwa polskiego i przesła
ła na ręce -p. 'wojewody Koirs-aka depe
szę z hołdem dla P. P. Prezydenta Rze
czypospolitej i marszałka Piłsudskiego 
oraz uroczyste zapewnienie dałsz-ej g-o- 

’ gow-ości do współpracy z Rządem nad 
; wzmo-ciiiieini-em potęgi państwa. O godz 
i 9.50 odbyła się zbiórka n-a placu straży 
i pożarnej, p-oc-zem na-stąpil wym-airsz d-c 
i kościoła. Podczas n-abożeństwa ksaąd2 
| proboszcz odczytał liist pasterski ks. bis- 
i kupa Kubiny. Po na-obżeństwie pochód 
i ruszył prz-eiz wieś ze szt-andairam-i -i e<m- 
■ ble-matami naródoweani. W p-ocho-dz-ie 
i brały udział wszystkie organizacje sp-o- 
r łe-czne, szkoły i tłum wiernych. Gdy po- 
; chód z-ako-ńcz-ono, p. P. Laargiieir wyglo- 
ł s-ił przemówienie, po którem zebrani 
i wznieśli licznie i gromkie okrzyki na 
I cześć Po-l-ski Odrodzonej, Prezydenta

Rzeczypospolitej i marsiz-ałka Piłsudskie 
go, po-czem po-cliód r-oiz-w.iązaino. O godz. 
15 w miejscowej szkole odbyło- się przed 
stawienie amatorskie dla dzieci, a ° 

j godz. 17 dla d-o-r-oisłych. Przez wieczory 
w sobotę i niedzielę trw-ała iluminacja 
we wsi. jPe —El)-
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„Cudownytt Michałek
NAWRACA ZATWARDZIAŁYCH

grzeszników;
„Głos Lubefekif' clMpgował swego 

spratoóizdia-wcę cło Michałowa, eeh-iu 
zbacłamia diziia łalnoś cii . ,ć u cło -watę g o 
.Michałka, o którym pisaitiśuh y. Wy- 
słanińiiik feta W slpecjaiimiiem śprayyóiz- 
dahflfii strwiteittłza, ze faktyczmie Mii- 
chałeik ddighidiuje iriyśłi zitpełlnie traf- 
riiie, co żffobiito ffiU duży toźgłóś i co- 
dzJcniifo tłtiffiy ściągają do Mich rt Io
wa z (różnych stroifi kraju, które Mi
chalika ogłosiły .proi okiem.

■ Michatelk pcftyiada, że Oifrzynnał 
roiżkaiż „idź i głoś iń&je słów”, prze
to dwa. razy dźioii.nie . wygłasza ka- 
zaśia, którydh główtną teefoia jesf tnę 
ka i cieirpiemiia Jeżiisa Chrystusa. 
Mówi, że W każaidatit dopomaga mu 
św. Attgtłśrtyfi, rżćckoino iiia WulZemia 
raju, Św. źkateimióigio, Św. Józefa, Mat
ki Bicfslkiej. Mddhałeik potępia ‘Wszyst
kie śefcty rełigijaie i twiofdiżii, że 
wszystkie oiie Zginą. a zwycięży ko
ściół katolicki. Mici.iilok ma wygląd 
chfopca 19-leitiniiego, głos ma cłofiios.fy* ’' 
i wypowiada kazania z zanikniętomł 
oczami. Po skończeniu żegna się, klę
ka i całuje ziemie. Na zaipytaflite Sip.ru 
wozdawcy, skąd ;siię wiziiął w Micha
łowie, twierdzi, że nie wie, poco W 
wszystko czyjni, też nie nic Wic, wó- 
góle jest bardzo skryty.

Nowe wybryki i
DZICZY HAJDAMACKIEJ.

Pasmo prowiokacvj Ukraińców po
większyło się w ubiegłą niedzielę o 
dalsze dwa oburzające fakty.

We wsi Dachuów, pow. LubacizUW- 
siki ego, miało się odbyć w niedzielę 
iv związku ze świiętemi 10-leciia nilepO- 
dległościi uroczyste poświęccihiie no- 
wowybudoWianego poniniika ku eżcii 
poległych żollniienzy po-fokich. W noc 
poprzedzającą uroczystość, dokona
no ohydnej proifarnaóji. Nieznani na- 
razde zibrodniairize osma.rowaiłi pom
nik niieOzy-stościaiiii i uszkodzili go 
częściowo przy pomocy kilo la Itib 
siekiery. Na miejsce przybył powia
towy koimendant policji Wieczorek,

fifiJLEPSZY 
mirtowy 

Pif PEU 6LA DZIECi 

Dzidzi"
7. KÛHUTKtëM

MATUSI Jauaieie w aptekach i dro
geriach hy&ferticanei prwsypfel dla 
dzieci „PUDEK DZIDZI’ (2. Kogut 
Hem, utrzymującej ciało dilecka w 

«drowiu i caystoSci, ‘538Ź

ćedera (pïrzêipfiôwàdizeiaiia dochodzeń.
Drugi fakt zaszedł w Chodorowie. 

W ćżasiie zabawy ludowej, uiriządżo- 
nej z okazji 10-leciia w sali miejseo- 
Wëigp Sokoła wybite zostały w bu
dynku okfla. Równocześnie z brzę
kiem siżyb toiżleigly siię strzały rewol- 
wcwwe. Panikę, jaka powiśtała z po- 
wiódit zhittOidintozeigo zamaehu, zdiofa- 
iw ż fffittem GpaiWWttć. Doraźny po-

Komitet likwidacyjny do spraw ’ 
byłyćll ro$y juk ieli osób prawnych 
poistiaiiiO’Wiił przy®tąpać cło liiikwiidac-jii 
mteiuiia, sitanowiiącegu własność: byłe
go nasyjskiieigo .pfet eiriSibutrkiicign Tow. 
ubezpieczeń, byłego rosyjskiego tow. 
ubezpieczeń „ŻyćttO“ i byłego rosyj- 
sikiieigó. wile&lkiiego oddziału tow. o- 
piekii nad óiClieimmiiałymii.

W ciągu, trzech miesięcy od daty 
ogfoisiźeiłiiia tj. od dfflda 12 'Listopada 
rb. osoby zaiinteresoiraine mogą zgła
szać do komitetu lilkwidacyj nego swe 
pret&nsije i dowody, stwierdzające ich

Kronika go

ścig.pobcjii za bandytami uwieńczo
ny zastał skiitkióim. Aresztowano w 
Cdiodorowiie i Bóbrce 7 Ulkinaiińców. 
Rezultaty rewizyj, prizeiprowadizo- 
nyefh u mich, wskazują, że są oni 
cizłonikagńii uikiradńfeikiej organizacji 
wiojiśikowej. W sżczególmoecii oprócz 
kompromitujących zapisków, znale
ziono w ich itiieszkiiiliueli broń i a- 
niiniieję.

ŻYCIE GOSPODARCZE.
Likwidacja mienia b. rosyjskich instytucyj.

■zasadność.
Liikwiidaitciteini b. rosyjskiego ipe- 

teiriśbujrisfcięgio Tow. ubezpieczeń zo
stał p. Jan Jagiellisikii, ab. roisyjislkiego 
tow. uibezpieiazeń „Życie“ p. Rudolf 
Jabłoński. Mtejsciem urzędo wanilia łi- 
k^ddąltorów jest Warszawa, ul. Mio
dowa nr. 11.

Likwidatorem b. rosyjskiego' wiłeń 
skiiego oddziału to'W. opieikii nad o- 
ciieininiiał^-niŁi jeiSt p. cłr. Mairjain Fiiłip- 
ko, urzędujący w gmachu Mintet. 
skarbu przy ul. Rymarskiej mr. 3-5, 
I piętiO, pokój nr. 89.

spodarcza.
ZJAZD KUPIECTWA ŚLĄSKIEGO. Dnia 

1§ b. m. odbędzie się w Katowicach wielki 
zjazd kupióćtwa, zwołany przez Polski Zwią 
zek Towarzystw kupieckich G. śląska z o- 
ktizji 10-lecia istnienia związku. Na zjeździć 
wygłoszony zostanie Szereg referatów m. in. 
dyrektora rady .naczelnej kufpiectwa ż 
Warszawy p. Jaktllwwskiego. Na zjazd przy 
jeźdźają również przedstawiciele z Pozna
nia i Pomorza.

WZROST BEZROBOCIA. Według danych 
państwowych urzędów pośrednictwa piaey, 
tygodniowe sprawozdanie z rynku prac™ Za 
okres od 27 października do 3 listopada 
włącznie wykazuje 81.195 bezróbotnych, w 
tej liczbie 22,052 kobiety. W stosunku do 
poprzedniego tygodnia liczba zarejestrowa
nych bezrobotnych zwiększyła się o 1.717,

DO 15 GRUDNIA MOŻNA UŻYWAĆ MA
KI WYŻSZEGO GATUNKU. W najbliższymi 
czasie w ,,Dzienniku Ustaw“ ogłoszone bę
dzie rozporządzenie »Min. spraw wewnętrz
nych o używaniu do 15 grudnia w zakładach 
przemysłowych mąki pszennej wyższego ga
tunku do 65 próc. przemiału, pochodzącej z 
przemiału, dokonanego przed wejściem w 
życie rozporządzenia o zakazie przemiału 
pszenicy na taką mąkę. Powodem wydania 
tego rozporządzenia są nagromadzone zapa
sy mąki pszennej wyższego p^rzemialtt od 
65 proc., które są w posiadaniu młynarzy 
ofaz w składach handlowych. Ministerstwo 
spraw wewnętrznych zarządziło w okólniku 
do wojewodów rejestrację zapasów mąki 
pszennej w młynach o gatunkach wyższych 
aniżeli 65 proc, wymiar, według stanu z dn. 
12 listopada rb.

MATERJAŁY CERAMICZNE. Izba prze
mysłowo-handlowa we Lwowie podaje na
stępujące średnie ceny targowe w złotych; 
cegła wyrobu ręcznego loco cegielnia hurt 
82—84, detal 88 za 1000 Sztuk „(koszta dowo
zu w kwocie zl. 12.50 od 1000 sztuk ponosi

odbiorca), cegła wyrobu maszynowego loco 
cegielnia hut 80—82, detal 85, dachówka pa- 
Io.na I klasy , za 1000 Sztuk 180, cegła dęta 
loco piać fabryczny 110, gąsiory loco plac 
fabryczny za sztukę 0.70, dreny loco wagon 
Lwów i kołomyja 4 cm. — 70, 5 chi. — 80, 
6 i pól cm.—105, 8 cm.—130, 10 cm.—170, 
15 cm.—500, 15 cm.—400 zł. za 1000 sztuk. 
Powyżej podane są ceny za wyroby I klasy 
dobrze wypalone; cegłę i dachówkę słabiej 
wypaloną lub margloWą jednakże jeszcze u- 
żyteczną sprzedają o 10 do 20 proc, taniej; 
wapno budowlane 550=—400, wybierane 370—■ 
.420, miał wapie.tiliy 100 zł. za 10.000 kg. lo
co wagon stacja nadawcza gips budotclany 
400—560 zł. za 10,000 kg. łącznie z opakowa
niem w workach jutowych loco stacja Zała
dowcza;. piasek biały czysty loćb wagon 
3.70 za 1 m. sześć., szuter drobno tłuczony 
5 do 6 cm. loco szutrowisko 7, szuter grubo 
tłuczony od .6 cm. wyżej 6 zł. za 1 m. sześć.

CEDUŁA Z DNIA 13.11.
AKCJE: Bank Poilsikii 174.00, Baińik Sp. 

Zairobk. 80.00, El. Da.ibrowa 88.Ó0, Elek- 
tryczoiośe 90.00, Firley 65.00—62.75, Wy
soka 218.00—200.00, Cegielski 42.00, Lil
pop 35.25—55.00, Moitlrzejów 51.00, Ostro 
wiedki B. I eun. 105.00, Ostróiwiecki II em 
100.00, Starac.hoiwice 59.50—59.00—59.25.

WALUTY I DEWIZY: Nowy Jotlk 8.90, 
Londyn 45.23 i pól, Paryż 54.84 i pół, Wie 
cień 125.28 i pół, Pffaga 26.42 i pół, Wło
chy 46.75, Belg ja 125.90, Szwajcairja 
171.61, Poż. Kon wersyjna 5 proc. 67.00, 
Doilarówikn 5 ,proc. 112.50—115.50—114.50, 
Ziemskie Kredytowe 4 i pół proc. 48.00, 

toż. Inwestycyjna 4 proc. 119.00—118.00.

Potrójny taj8fflnigzy moru 
ZAMORDOWANIE FABRYKANTA ŁÓDZKIEGO, JEGO ŻONY I SŁUŻĄCEJ.

Oineigdaij miiędizy godziną 7 a 9 żit- 
inordowaino wLaé'Ciiictolia znanej fd- 
bryki fortepianów p.f. „GiiżegoiizeM7- 
ślkii“ w Łodiz,i ptey idłcy PiotekotY- - 
skiiej niejaikiegó Tisohéra wl’aiz z żo
ną. Be.zpośr!edni.o przed żaibójsitwem 
zigłosiło sic do Tiisidiera dtvôcli kudizi, 
ikiÓTzy żądali zamiany foiritepiaimu. 
Tischer udał się do sikładu fonteipiia- 
nów, gdiziie zfoiciZyńcy naipadli ila nie
go i zada ! i mu szereg’ ran nożem, któ
re spoiwoidowały śmńeirć. Gdy w chwi 
lę później cło składu udała siię żona 
Tisiehera, napastnicy również zâinioir- 
dowalii ją w besljafeikt sposób. W tym 
samym mniej Wiięęej czasie, ’kiedy 
dokonano zbrodni, shiiącą TisotlleTÓw 
Józefę BćMWBiką WiitliZiianó na balko
nie w toWiair.zysfwfe ja.kiehń nieizna- 
nych ludizii. Rano zinalozl(Mió jej zwło 
ki prlzy ul. Mirjôïtowe’j nà krańcach 
miasta. Pirawdópoidbbnie była -ona w 
zm-owiie ze ztaodinitarzaiifiii, którzy po
zbyli się w taki sposób niêAvy-godine- 
go świadka. Mordercy clicieli rozbić 
kasę z 60.000 złotych, zostali jednak 
sipłoszeni.

ONI TEŻ CZYTUJĄ.
— Skąd wiedzą astronomowie, kiedy będą 

zaćmienia słofića i księżycu — pyta w szko- 
. lć nailcżyCiel.
| — Bo oni pewnie też czytują gazety —

odpowiada tiCzeft.

Zar zad Stowarzyszenia Techników w Sosnowcu 
prosi swych członków o przybycie w środę, t. j. dnia 14-go 
listopada b, r o godzinie 8-ej wieczorem na 

OGOLNE ZWYCZAJNE ZGROMADZENIE
Porsądek obrafl:

1) Odczyt p.p. Dr. Inż. Br. Biegeleisen« I Dr. Medyńskiego na te
mat: „O zastosowaniu psychotechniki do iyc’a Gospodarczego.

2) Wolne wnioski
Wstęp dla członków i wprowadzonych gości. 6619

OLA DOROSŁYCH

PROSZEK

KOGUTEK
ySUWA ”A•’ÓPOnrŻYWSZY

WBÓL GŁOWY

OSTRZEŻENIE.

i

im wiiuM u nihil! ?XV5m.c>"
Wys)łamv t «mą m zaliczeniem eicułmcsi zegaiei ni
klowy. Chód dźwięczny na kamieniach Wyregulowa
ny do minuty, z gwaracpi za dobry chód 2 sztuki 11.60, 
4 sit. 22,68. ti szt. 33,60. Lepszego gatunku: 7.75,9.50; 
11.50. 15, 18, 25 I 30 #ł. Na rękę z paskiem męskie lub 
damsSl 11X50, 14. 17, 20, 23, 25. 30 i 35 zl. Z fra cu- 
skiego nowego złota męski lub damsklo 15.50, 2 sat. 
3<) □ szt. 44 zi., lepszego gatunku! 20, 25, 30, 40, 50 i 65 zł. 
Budziki stołowe 11 15 i Z-i 20 zł. Łańcuszki z nowego 

mm Pu ał. 1.85 250 3 50 4.75 i 5.50.

Chcąc nabyć proszki naszego wY 
robu, należy przy kupnie akcent0 
wać i wyraźnie żądać oryginał" 
nych proszków z „KOGUTKIEM 
Gąseckiego, znanych od lat trzy
dziestu. — Zwracajcie uwagę i Od 
rzucajcie CJPORCłY WIE polecane 
naśladownictwa w podobnem od 

naszego opakowania.

7a koszta przesyłki płaci kupujący. Bez rysykal W razie podobać się nie bę- 
5-’zie zwracamy pieniądze. Hasiu nasze: Duży obrót mały zys^l
Lrma egzystuje od 1905 r Posiadamy wiele listów dziękczynnych 649.8

Adres: Skład zegartn. H. KAPELUSZ, Łódź, Rzgowska 6.

Bandaże
URUWINCJA! WYJAZD DO WARoZAWY ZBYlECiNYł

Załatwiamy waaeiSie zlecenia w sądacn, urzędach państwowych
1 komunalnych, instyiucjach f-nansowych i wszystkich innych.

Interwencje, zastępstwa, porady, informacje we wszelkich spra
wach. Windykacje weksli i należności Wywiady 6385-y

Biuro „Pomoc Prawno-Handlowa“
Warszawa, Nowy- rwiat 28

Prosimy załączać zn»uzki pocztowe na odpowiedź.

tkUKLurUNiżlSiNCI W CALitJ rUL^Cb TUoLUa!WA.N1.

pm&w dolegliwo^»:
Przepuklina pachwiny, brzucha 
i pępka, Obniżenie żołądka, ki
szek i macicy. Latająca nerka. 

I Żylaki i puchnięcie nóg. Osła- 
* bienie pęcherza.

' Sandszysia Pałeczek, Samiior №. h.
! Cenniki darrno. 65i5 y

••• • *®v«»ae  $••»••••• •• 

® Największe w Zagłębiu. Największe w Zagłębiu, pą

8 SKŁADY FUTER |
® L. GOLDSZTEIN i N. TENENBERG * 
U BĘDZIN

ul. Kołłątaja 14, I-sze p.
Telefon Nr. 140.

SOSNOWIEC g
3 Maja 19 (vis a vis dworca gł.) gg

Telefon Nr. 344,

®P O L E C A ] Ą : futra damskie i męskie, kołnierze, etole i t, p 
oraz różne skórki krajowe i zagraniczne w wielkim wyborze “ 
® WYKONYWAJĄ we własnych warsztatach wszelką ro- ® 

botę w zakres kuśnierstwa wchodzącą 5h59»y 
Urzędnikom uiga w spłacie. Urzędnikom ulga w spłacie

HEMOROIDY i

Sip.ru


S. KUR JER ZACHODNI Środa 14 ITstoipa da 1928 roiku. Nr. 314.

m1! Ul P I Ml IF^ I Od 12-go listopada r. b.

„ZAuŁEBlE I „Romans Córki Królewskiej“
I (Księżna Luiza Koburska)
| Dramat erotyczny w 12 aktach, — W roli głównej ERMA MORENA,

= dawniej =========

ino-Teatr „Udziałowy“

Д

гилякл>,-й;’гав11

\ X ? ____ J.

DO ODNAWjAl^^^^ARBOWANLflyÓBUWlA

WYSTRZEGAĆ SIĘ BEZWARTOŚCIOWYCH NAŚLADOWNiCTW!

ж и

Naa prałam: „Grubas, Tłuścioch i S-ka“
Już następny program

„CHATA WUJA TOMA“
Potężny dramat w 12 aktach.

s®s sa

iZarówki
hurtowo i detalicznie

„PHILIPS“ - „OSRAM“ - „FER
RO- WATT“ - „TUNGSRAM“- 

„TAN TR1S“ i inne

Żyrandole
f

LAMPY.
й oświetlenia wystaw

POLECA 6537-3
m  П И Ч I*  Ш O П В Di”

GIEŁDA PRACY.
Wolne miejsca na dzień 14 Ustopa, 

da 1928 r. Kandydatów do Policji 
Państwowej na wyjaad 20, majstrów 
hutniczych wraz z pomocnitatni I 
bańkarzami do huty azklanaj na wy
jazd 3, pomocników hutniczych 1 bań» 
karzy na butelki na wyjazd 20, 
ślusarzy starszych samodzielnych ob • 
znajmionych s robotą instalacyjno-ka- 
nalizacyjaą w miejscu 2, pomocy 
górniczej 13, furman miody 1. toka
rzy wykwalifikowanych 2, kotlarz wy
kwalifikowany I, pomocników kotlar
skich (lub kowalskich) starszych 2, 
majstrów hutniczych aa butelki w 
miejscu 6, baikarzy na butelki 3, o- 
brablaczy na batelkl 2; staliby 
wej kobiet 5

W ubiegłym dniu zakłady 
zgłosiły 4u wolnycti miejsc, 
skierował do pracy 46 osóo.

doga u-

pracy
PUP?.

6282

ПИШНИШБИ№ИШК@;

Kupno i sprzedaż.
.—й2Э50ШЯ®ЯвЯКЙ!ЙВК8®Е8ЕЯЙИЕЯвЯЕ2^1ьи
Cprzedam zakład fryzjerski. Wlado- 

mość „Kurjer Zachodni*  Sosno
wiec. 6616

!’r-

I Lokale, |

OokO| przyzwoicie umeblowany dla 
Ł iatellgentne] osoby do wynajęcia 
od z3r«z. Wiadomość „Kurj, Zach.".

Lokale.

Rada Zarządzająca Spółki Akcyjnej
POD FIRMĄ

Мй!йНЗДи1Ж10йм$1м
SPÓŁKA AKCYJNA“

na mocy § 17 statutu zaprasza pp. a kcjonar juszów na

iNadzwyczajne Walne
BXX^©CXXXXXX®

Do sprzedania ręczna i maszy
nowa po niskiej cenie.

Zgłoszenia pod adresem W-ny Z.Zwo
liński, Sosnowiec, ulica Sielecia Nr. 8 

telefon 1-80. 6614-3

И

I Nauka i wychowanie. |

Zgromadzenie 
które ma się odbyć w Warszawie w dniu 6 grudnia 19.28 
r. o godz. 17.30 w lokalu Sp. Akc. „Siła i Światło“ przy 
ul. Marszałkowskiej 94.

Porządek obrad obejmuję:
1. Wybór przewaduiczącego.
2) Zaiwderdizenie pizeiudiowanego bilansu brutto na 

dzień 1 Lipca 1928 r, stosownie do ro zporządzeiiiia P. Pre
zydenta Rzeczypospolitej z dnia 22 marca 1928 r.; 'usta
lenie podziału madwy.żk i z prizerachowainiia i w związku z 
powyższem uchwalenie odpowiednich zmian statutu.

3) Ustalenie pełnomocnictw dla dyireiktora izairządiza- 
jącego.

4. Wolne wnioski.
Prawo głosu mają cii aikcjonarjusze, ikitórizy złożą swo

je akcje, świiadectwa styimczasowe lub kwity depozytowe 
albo zaisiawpięze, wyistawitone przez krajowe instytucje 
kredytowe, działające mi mocy siaiutów, zaiwierdizonych 
przez Rząd, przynajmniej na 7 dni przed WaLnem Zigr o- 
madizeanieim, t. j. najpóźniej dnia 29 listopada 1928 r. Ra
dzie Zarządzającej Spółki w biurze w Sosnowcu, przy ul. 
Sienkiewicza Nr.. 9, iluib w biurze Zarządu Spółki Akc. 
„Siła i Światło“ w Wansizawie, ul. Mairiszałkowisika 94. Do
wody te muszą pozostać w przechowaniu aż do ukończe
nia obrad Waineigo Zgromadzenia. — Na kwitach depozy
towych. podane być muszą numery ak-cyij, oraiz ilniię, na
zwisko i adres właściciela. Stosownie do § 30 staitutu, zgtro- 
madizetnie powyższe będzie prawomocne, o ile przybędą 
na nie akcjonairjusze, lub ich .pełnomocnicy, reprezentu
jący eona jurnie j jedną, piątą kapitału akcyjnego. 6624

Na sezon świąteczny: trendzie, 
chwasty, sznury do kanap, przyj 
moje także obstalunki pod kolor 
linoleum, chodniki, ceraty, wycie 
raczki kokosowe, ramy mosiężne

TANIO POLECAmiB. b
s

Miód
PRAWDZIWY 
kuracyjne - odżywczy 

za 5 kg. 20.50 i 3 kg. 12.75 

Najlepsze grzyby prawe 
W SKLEPIE

Hiiiiłkm i JgSrjtzh
Sosuowrec, 3-go Maja 21

b

9

ttlll KBSfflBtJCliJ
Masaże lecznicze, usuwanie wąg
rów. zmarszczek i podbródków, 
Elektrysaoją włosów i usuwanie łu
pieżu. Maseczki balsamiczne i u- 
piększające. Stale przyciemnienie 

brwi, 6531*2

Ewa Hamborgierowa
SOSNOWIEC, PIŁSUDSKIEGO 12, 
1.loficyaa, 1 piętro, Telefon 1L4Ś

CENY PRENUMERATY:
Prenumerata miesięczna z odnoszeniem do domu 

lub z przesyłką pocztową 

3 Zł. 50 gr.
Prenumerata zagraniczna miesięcznie 7 SI. 

Cena egzemplarza 20 grroszy.

Przyjdź osoNśeis
albo naflesllj charakter 
pisma swój lub saintsre- 
sowanej osoby. Zakomu
nikuj imię, rok i miesiąc 
urodnema, kawaler, żona
ty, wdowiec, ilość osób
najbliższej rodziny, a otrzymasz szcze
gółowa analizę charakteru, określenie 
zalet, wad, sdolności i przeznaczenia. 
Odpowiedzi na szczerze zadane pytania 
jak również horoskop słynnego msdjoni 
A4-lfe Evigny—bezinte resowanie. Lecz 
ua puśrycle kosztów ogłosaeń,' wy
datków pocztowych i kancelaryjnych 
załączyć zł. 2.— (można w znacz
kach poosiowych). Osobiście przyj
muje 12—7. Protokóły, odezwy, po
dziękowania najwybitniejszych osób 
stolicy. Warszawa, Psycho-Grafolog 
6 zyller-hzkolnik, Redakcja „SWI f*

Nowowlejsica 32 m, p 0482

Bezinteresownie!
Napisz imię, nazwisko, miesiąc 

urodzenia, otrzymasz darmo bro
szurę, określenie charakteru, zdol 
ności: przeznaczenie. Poznasz kim 
jesteś, kim być możesz. Adresuj: 
Warszawa, Redakcja „Wiedza Ta
jemna“, skrzynka pocztowa 571. 
Załączyć znaczek pocztowy na prze
syłkę. 6481-y

1 Posady i prace. J
potrzebna służąca czysta spokojna
* z dobrem gotowaniem. Sosno
wiec, Dęblińska 13 Swieżawcy

’ 6617
Inteligentna osoba zajmie się gospo- 
* darstwem u samotnej osoby. Zgło
szenia „Kurjer Zachodni*  pod Go
spodyni. 6621
potrzebna sklepowa zamiejscowa z 
A kaucją do handlu zaraz. Sosno
wiec Małachowskiego nr. 6. 6622
Mafciarki bardzo zdolne pilne po- 
4*  trzebne zaraz. Zgłaszać się Ha
lin» Rosen domy Tow. Akc, „Zawier
cie" rząd lit dom Vu 6628
Gprduiua panna z o-letnią praatyką, 

szuka posady w branży galante
ryjnej. Adres: bosuowlec-Pogenrirac- 
li a 5, E. Figlowa. _____ 632'7

CENY OOŁOSKEŃ:
Przed tekstem (Pierwsza strona) za wiersz mm 1-łamewy układ 4-szpaltowy BO gr. 

w tekście............................... ...... , . . .

W tekście, w kronice . 

Za tekstem ....
»

45 »
EO „
25 ,« B . > » 5 s

Nekrologi do 200 wierszy 50$ łaniej.
Drobne ogłoszenia do 20 wyrazów 10 gr. za każdy wyraz, powyżej
20 wyrazów 25 gr. za każdy wyraz od początku. Najmniej 1 zł.

■ &EÖAKCJA: Piłsudskiego Nr. 4. Telef. Nr. 64. 
W1CV. ADMINISTRACJA: Dęblińska Nr. 1. Telef. Nr. 73.

Filje i agentury własne: Będzin, Małachowskiego 7.
■sss»"

Dąbrowa, Sobieskiego 8, telef. 1-25.

Stenografii wyucza listownie najdo
skonalej: Instytut Stenograficzny— 

Warszawa, Krucza 26. Księgarniom 
przesłaliśmy dziewięć różnych wyda
wnictw Wojnara Żądajcie okazania! 

6414-8

I Różne.

j icytacja w Sosnowieckim Lombar- 
ozie prywatnym rozpocznle się

dn. 15 listopada rb. od goaz. 10-tej 
rano. 6173-1(1

Ostrzegam przed wynajęciem migJ 
sssksnia lub odnajęeia części tako

wego w domu moim przy ul, Mała
chowskiego Nr. 18 od Rozalii Zucho- 
wskiej, Gospod. A. Dziurowlcz.
'7?'ajmę się dziećmi i szyciem. Zgło- 
z-' szenia „Kurjer Zachodni*  dla Kra- 
wcowc1 6630

Wyżymaczki XK“: 
faoryka wyżymaczek „Laura8 Sosno
wiec, Dekerta 13, wejście z podwó
rza 1-sse piętro._____ __ 6^6-5

I Zgubione dokumenty. |

-ааамишиимииивк .2
'/gubiono i weksle, blanco, podpl- 

sane przez Macieja Wilka na su
mę 2.800 złotych które unieważnia 
Maciej Wilk Zawiercie 6'59 3
yy ładyaiaw ii ozon zgubi« zsiążkę. 
®’ wojskową wydaną przez RKU 

Sosnowiec. 6596-3
KTrancisiek Kiec zgubi książkę wójt 
ж sśową wydaną przez PKU. Kra- 
к ów. 6604-3;

Edward otawinuga zguOn zsiąic-
Kssy Chorych, 6615 J

Zgubiono książeczkę wolskową wy 
daną przez 73 p.p. Stefan Wołek’ 

1897 r. _ 6407;
Król Piotr zgubił podczas wypadki 

książkę wojskową wydaną prze! 
PKO. Sosnowiec.

Grabowski Władysław zgubił tsiąż 
gę wojskową, wydaną przez F 

K. U Sosnowiec. 6629-3

Matrymonialne 15 gr. za wyraz. Ogłoszenia ozdobne i tłustym 
drukiem podwójnie. Zagraniczne 100 proc, droższe.

W numerach niedzielnych i świątecznych ceny o 25 proc, droższe. 
Ogłoszenia z układem tabelarycznym o 25% droższe.

Za terminowy druk, oraz za przestrzeganie miejsca ogłoszeń, 
administracja nie odpowiada.

Każda nowa podwyżka obowiązuje już wszystkie przyjęte ogłot 
szenia do zmiany cen bez uprzedniego zawiadomienia.

———--- ————————----- — --- —————

Zawiercie, 3-go Maja 27. Grodziec, Będzińska.
Redaktor; TADEUSZ OPIOŁA. Druk. „Kuriera Zachodniego" w Sosnowcu. Dęblińska 1 Wydawcy; Sp.Akc. „KURIĘR ZACHODNI^


